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Sprzedaż biletów okrętowych. 
Adres dla telegr.: 


Krakó 


4a M: -H 


Kraków, ni 


IDERSKILLOYD . 


BEZPOSREDNIA POCZTOWA LINIA DO 


Brazylii mm im o. 


w Krakowie, ul. Szpitalna 30 


"naprzeciw Teatru miejskiego w Koteiu Pollera. = 


meae 


iiaae i HA 


Wszelkie informacye darmo. 
Kraków. 


CYJNY 


kurencyjnych. 


OTWIERA SWOJE PRZEDSIĘBIORSTWO 
rz Pierwsza Małopolska 


fabryka zwierciadeł i szlifiernia szkla 
Spółka z ogran. odp. 

i poleca lustra meblowe i szyby szlifowane, oraz 

łosterka w ramkach niklowych, patentowane na 

dyszczułkach jak również szyby lustrowe we wszyst- 

kich wielkościach. - Zamówienia przyjmujc 


Biuro fabryki przy ul. Grodzkiej L. 60, I p. 
eem | o en 
i m 


Naczelńi 
liste 


| 


| 


"ańttwa podpisal 
nowego gabinetu. 


| obręczami, mlotami i piramid również ehóri ickłamacye, 


edziela i2 marca 1922. 


rolniczych odlicza się rabat. 


prem 
meo Dams aae m n, m ANA M — — o 


Prenumerata: w Krakewie i prowineyi mies.470'—. kwart. 1410— M 
w Lrakowie z edzoszaniem de domu .530— m 
Na prowinoył: z przesyłką poczt. 530.—. 
Za granicą: z przesyłką pecztową 725—, „ 
Ggłoszenia: Drobne ogloszenia Gd wyrazn 15 Mk., wiersz nonparel 
1-szpalt. Mk 30. Nadesłane Mk 75—. Wiersz nonparelowy 
w tekście Mk 95*—, Wiersz nenp. 1 
Gratulacye 500 Mkp. — (eny ogłos: e! 


1590— „ 
1590*— g 
2175— q 


Bzp 
zpalf, na I. strenie 120 Mk 
zagr. o 1000% droższe. 


Zawiadamia, iż przeniósł firmę swoją z lokalu p. H. Braumana 


z ul. Floryańskiej 45, I. p. 


to lokalu wlasnego przy ul. Poryańskiej 44, 1. p. 


Poleca materyały na suknie, kosiyumy, płaszcze i ubrania 
męskie. Płótna, 


zefiry, surówki i markizety po cenach ko: 


urządza 


| w niedzielę 12 marca 1922 o godz. 312 popoł. 


POPIS GIMNASTY CZNY 


Na program złożą się prócz ćwiezeń wolnych, laskami. 


Bilety wstępu do nabycia w kaucelaryi szkolnej 


240 przy ul. Brzozowej L. 3. 


ireiefonem oc naszego korespondenta.) . 


M. Warszawa. Jeszcze dziś do poludnia lo- 
sy misyi p. Ponikowskiego, były 
Krążyły nawet pogłoski, że wobec ujawnione- 
go sprzeciwu kilku klubów sejmowych wobec 
kanilydatury p. Skirmunta na stanowisko mi- 
nisira spraw zagranicznych preier Ponikow- 
ski uważając pozostanie dotychczasowego mi- 
nistra spraw zagranicznych zą konieczność 
państwową, zrezygnuje z misyj utworzenia 
nowego gabinetu, 

Popołudniu jednak przeszkody zostały usu- 
nięte, a p. Ponikowski udał się do Naczelnika 
„Państwa, przedstawiając mu następującą li- 

. stę gabinetu: 


prezes i oświecenie publ. — Antoni Poni- 
kowski, 

sprawy wewnętrzne — Antoni Kamińsk', 

sprawy zagraniczne — Kazimierz Skirmunt 


kierownictwo spraw wojskowych — gen. 
Sosnkowski, 

skarb — Jerzy Michalski, 

sprawiedliwość — Bronislaw Sobolewski, 

rolnictwo — Stanisław Raczyński, 

przemysł į hanael — Stanislaw Ossowski, 


=” 


niepewne. : 


m — 


koleje żelazne — Ludwik Marynowski, 
poczla į telegrafy — Stesłowiez Gabryel, 
soboty publiczne — . Narutowicz, 
praca — Ludwik Darowski, 
zdrowie pubiiczne — Dr, Chodźka, 
dzielnica pruska — Józef Wybicki, 
Listę tę Naczelnik Państwa zatwierdził i 
podpisał. 
A © * * 


Jak z powyższej listy widać, skład gabinetu | 
|. Pouikowskiego nie ulegi poważnym zmia- | 
nom. Znaczna większość dotychczasowych 
ministrów pozęstała na swych stanowiskach. 
Walka o tekę spraw zagranicznych zakończyła 
się walnem zwycięstwem nieugiętej woli pP. 
Ponikowskiego. Zmiany, jakie zaszły, to prze- 
dewszystkiem na” stanowisku ministra spraw | 
wewnętrznych. 

W zamian: za kierewników otrzymało mini- 
sterstwo przemysłu i handlu jak również zdro- 
wia publicznego ministrów w osobach pp. | 
Ossowskiego i Dr. Ghodżki. 

Charakterystycznem jest, że dotychczasowy | 


 (Hapelusze tnie do pnelasononan 


Sprzedaż hurtowna i detailiczna. Dla kółek 
434 
—— c= | KABE) TENAR _ 


FABRYKA KAPELUSZY DAMSKICH 
|. GROSSA, intów, Stradoem 27 


zawiadamia Szan. Klientelę, iż wskazanem jest w 
interesie własnym oddać już obecnie 423 


albowiem w późniejszym terminie nie będzie w moż- 
ności punktualnie wykonać zleceń tego rodzaju z 
powodu wyrobu nowych kapeluszy na sezon letni. 


ZAWIADOMIENIE. 424 


Zawiadamiamy uprzejmie P. T. Publiczność, 
iż 15 merca 1822r. nastąpi otwarcie 


MAGAZYNU 
KONFEKCYI DAMSKIEJ 
oraz SKLADU FUTER 


w Krakowie, Pl. Dominikański 2, L p. 


Polecamy w wielkim wyborze najnowsze mo- 
dele zagr. w płaszczach i kostyumach damskich. 

Wykonuje się również nadal, jak dotychczas, wszel- 
kie roboty w zakres krawiectwa i kuśnierstwa wehe- 
dzące, z własnych i dostarczonych materyałów. 

Ceny umiarkowane. — Obsługa sumienna. 

Polecając się nadal łask. względom, kreślimy się 


z poważaniem M. Reisman i K. Fink. 


minister spraw wojskowych zgodził się tyłko 
na objęcie kierownictwa tegoż ministeryum, 


g - Ę H M > A 
Nowy gabinet zjawi się przed Seimon 
w piatek, 

Według informacyi, zasięgniętych. przez 
Waszego korespondenta, pierwsze posiedzenie 
Sejmu po przesileniu gabinetowem zostanie 
wyznączoncem dopiero na piątek, z tego powo- 
du, że nowy gabinet wobec konferencyi państw, 
bałtyckich w Warszawie nie mógłby, wcześniej 
przedstawić swego programu. ~ 


_ — 


— 
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SBGOWY BZIENKIE 


Czerwona asymilatya. 


Kraków, 11 marca. 
(is) Do politycznych i społecznych przyczyn 
przyłączył się obecnie moment kuliuralno-na- 
rodowy, który nakazuje społeczeństwu żydow- 
skiemu z tem większą bezwzględnością zwal- 
czać system bolszewicki i domorosły  bolsze- 
wizm. 

Po gruzach gospodarezego bylu Żydów w 
Rosyi kroczą obecnie komuniści żydowscy 
śmiało naprzód, by zniweczyć raz na zawsze 
wszelkie znamiona narodowe w społeczeństwie 
żydowskiem. Wypowiedziawszy bezwzględną, 
terorystyczną walkę 
i językowi nebrajskiemu, przystępują obecnie 
somuniści żydowscy w Rosyi do zburzenia 
ostatniej reduty kulturalnego bytu żydowkie- 
go, do walki z językiem żydowskim i wszel- 
kiemi instylucyami kultury żydowskiej, 

Hasło „aktywnej asymilacyjd, wyrzeczenia 
się wszelkiej łączności kulturalnej z narodem 


żydowskim ji celowego, czynnego przyspiesze- 


nią zupełnej rusylikcyi, zbankrutowawszy na | 


Prawem skrzydle narodu po mozolnej walce 
łat dziesiątek, odradza się jak feniks z popio- 
łów na najskrajniej wysuniętem lewem skrzy 
dle społeczeństwa, a raczej nie na skrzydle 
narodu, lecz wśród jego odłamków, oderwa- 
nych już dawno od społeczeństwa. 

Na łamach radykalno-socyalistycznego Jsi- 
sma warszawskiego „Fołkscajtung” (Nr. 12) 
jeden z najwybitniejszych publicystów socya- 
lizmu żydowskiego p. B. M., wystąpił w arty- 
kule o znamiennym tytule „Aktywna asymi- 
licya" z ostrą, szyderczą krytyką deskruktyw= 
nych, zdradzieckich zakusów bolszewików ży- 
dowskich w Rosyi. 

Pan B. M. pisze: 

„Nowy pomysł aktywnej asymilacyi jest 
na razie przedmiotem dyskusyi. Dość jc- 
dnak, że zrobiono odkrycie, że hasło zosta- 
ło rzucone, a nowe snopy światła rozlały 
się wśród gęstej ciemności sprawy narodo- 
wej”. 

„Aktywna asymilacya — powiada, że nie- 
ma widoków na długoirwałą  cgzystencyę 
adrębnego narodu żydowskiego, jezyka ży- 
dowskiego, żydowskiej kultury. Speoyficz- 
ność masy żydowskiej jest tylko: przeszkodą 
dla pełnego zlania się żydowskiego robotni- 
ka z proleiaryatem kraju. Dlatego też — 
szydzi autor artykułu jest zadaniem 
„kKonsekwentnych marksistów* usunąć sztu- 
czne rozdzielenia, które rozdwajaja cześci 
proletaryatu między sobą i zwalczyć egzy- 
stencyę narodu żydowskiego, aktywnie 
przeprowadzić asymilacyę w życiu“. 

I pyta się autor naszych lewicowych me- 
syanislów: 

„Jakżeż można obecnie mówić o procesie 
asymiłacyj, jako o objektywnej konieczności 


w życiu żydowskiem? -Skąd sie bierze obee- ' 


nie nieufność į brak wiary w twórcze siły 
mas żydowskich? Czy nie oznaczałaby akty- 
wna asymilacya obecnie (C Red.)—zgwał- 
cenia objektywnego procesu i przeciwsła- 
wienia się mu w sposób czysto mechani- 
czny?“ 

Tymczasem jednak sprawa wyszła już rze- 
czywiście z dyskusyi i weszła na tory reali- 
zacyi. Nie dawno temu telegramy z Mińska 
doniosły, że „Jewsek“ zamknął szkoły żydow- 
skie. 

Pan b. M. trafnie odkrył praźródło obecnych 
zamierzeń bolszewickich, pragnących naród 
żydowski wymazać z listy żyjacych. Jest niem 
„mieufność i brak wiary w twórcze sily“ na- 
rodu (czyli „mas żydowskich”, jak się lo 
wslydliwie nazywa w terminologii socyalistv- 
cznej). Tym brakiem wiary i ufności jest łe- 
dnak w gruncie rzeczy zarażony całv. żydow - 
ski radykalny obóz socyalistyczny, który ne- 
guje konieczność stworzenia narodowo-polity- 


instytucyom religijnym | 


i blanów 


Nr. 20 


cznych fundamentów. dla narodowo-kultural- 
nego życia, i woli budować to życie kuHuralńe 
na... piasku, ; 

Trzema drogami wyżywa i wyzwala się ów 
„brak ufności do twórczych sił narodu“: przez 
chrzest, czarną-prawicowa (powiedzmy, ' aby 
utrzymać się w stylu p. B. M.) burżuazyjna 
asymiłacyę i obecnie przez asymilacyę bolsze- 
wieką, która, historycznie biorąc, jest dzie- 
ckiem podobnych, w lwiej części przebrzmia- 
łych tendencyi w samym socyaliźmie 
skim (dawne į obecne sekcye żydowskie wśród 
rozmaitych socyalizmów narodowych, po czę- 
ści także warunki obecnego’ zespalenią się 
związków zawodowych w Polsce). 


Gluzest jest ostalnia konsekwencyą zwolna | 
wkorzeniającej się w duszę jednostki nie- | 


wiary w naród własny; niewiary, która sta- 
nowi doskonalą giebę dla wszelkich oportuni- 
zmów i renegacyi, Aktywna asymiłacyg bur- 
żuazy!, przejawiająca się czy to we formie cy- 
nicznej, brutalnej, (Nauman), czy też przybra- 
na w aurcolę fatalistycznego nakazu (chasy 
dyzm), czy też upiększona ideą wybraniectwa 
i uszczęśliwienia ludzkości (Cohen) jest w 
gruncie rzeczy niczem innem jak emanacyą 
zwąlpienia, rozpaczy, zgęszczoną w programie 
połitycznym. Bolszewicka, aktywna asymila- 


żydow- | 


cya jest zaś tylko ostatniem słowem, wyni- , 


kającem nieuchronnie z calego politycznego 
i spolecznego sposobu myślenia programu bol- 
szewiekiego: zaczyna się od negucyi history- 
cznego pojęcia narodu żydowskiego, a co sa- 
tem idzie od zerwania z Palestyna, religia ży- 
dowską, choćby tylko jako pojęciem narado- 
wo-kuliuralnem, przechodzi do szyderstwa z 
jezyka hebrajskiego i zawartych w nim dóbr 
duchowych, następnie do walki przeciw poli- 
tyecznemu pojęciu narodu żydowskiego; wre- 
szcie chwyta się koncepcyi nowego idyszysty- 
cznego narodu i operuje językiem żydowskim, 
jako jego „nadbudową' kułiuralną, a wre- 
szeje burzy budynek własny, z marnsch, wy- 
błakłych falsyvfikatów narodowych  sklecony, 
bo czuje, że islolnie „nie warto“ dla łatanej, 


zszarganej karykalury życia narodowego utrzy | 


ntywać własną odrebność į rzuca na równi z 
asymilatorską burżuazyą ostatnie swe hasło: 
zanurzyć się, zniknąć, zniszczyć wszelkie mo- 
sty za sobą,. zarzucić nawet tę ostatnia na- 
miastkę narogowego życia: jezyk żydowski, 


Nota Fughesa de ambasadora włoskie 


4 
szkole, ter, szłukę, ksiażkę Żydowską, Sło= 
wem aktywnie dopomódz asymilacyi. Jest 
to oslalnie słowo „niewiary: w twórcze siły nas 
rodu“, niewiary, ujętej w charakterystyczny, 
dla doktrynerskiej umysłowości naszego S0- 
cyalizmu termin: „objektywny proces“, ów 
fetysz marksowski, przed którym z służalczym 
serwilizmem korzą się „uczenie“ socyaliścą h 
komuniści. Á E 

Tragedya bolszewickiej asymilacyi jest jes 
dnak o wiele głębszą od innych. Asymiłacyx 
burżuazyi jest bowiem kapitulacya przed rega 
keyą, przemocą, grożącem zacieśnieniem waa 
runków bytu gospodarczego jednostki czy grus 

v. Jest usiąpieniem zmęczomego walką słab= 
szego elcmentu przed brulalnościa, pięścią Æ 
eksterminacyą.  Bolszewicka asymilacya zaś 
jest dobrowolną zdradą własnego społeczeń« 
stwa w ustroju politycznym, który ma być 
ideałem, szczytem najpiękniejszych koncepcyj, 
zagwarantowaniem zbratania, równości naro< 
dów, usunięciem przemocy silniejszego wobec 
słabszego, wcieleniem społecznej į politycznej 
sprawiedliwości. 

I wśród tego wyśnionego — w rzeczywistos 
ści sił venia verbo systemu  politycznega 
bolszewicy żydowscy kładą dobrowolnie kark 
pod giłotynę i głoszą hasło, które znowu nie 
jest niczem innem, jak tylko uznaniem „,,prze- 
mocy“ innego narodu nad sobą. Skrajny so= 
cyalizm żsdowski i jego ostateczny wykwit, 
bolszewizm żydowski od dziesiątek lat rozpy* 
cha się wśród ulicy żydowskiej i szerokogęb- 
nie, dogmatycznie twierdzi, że on wlaśnie 
prowadzi do jedynego, słusznego, godnego roz= 
wiązania kwestvi żydowskiej”. 

Oto widzimy naocznie, eksperyinenlalnie, 
jak to „rozwiazanie“ wygląda 

Aktywna asymilacya bolszewicka spada w. 
oczach naszych do poziomu najniższego upo- 
korzenia į upodlenia ducha ludzkiego, bo przeą 
nią Żyd wyrzeka się swojej swobody, wolno- 
ści, prawa do samorodnego rozwoju w wa~ 
runkach, które miały być ukoronowaniem 
wiekowych zmagań ducha ludzkiego o te wol- 
ność i o sprawiedliwość i równość ludów. 

Musimy ja zwalczać z całych sił i z całą 
bezwzględnością, walcząc przeciw całemu bol- 
szewickiemu systemowi myśli i pogiadów, z 
których asymilacya ta jako ich ostateczna 
konsekwencva wyrasta, 


w sprawie komferencyi genueńskiej. 


Waszyngton. PAT. (Reuler). Sekrelarz stanu 
llughes wystosował do ambasadora włoskiiego 
Riccitego nolę w której jest powiedziane: Rząd 
Zjednoczonych otrzymawszy 
nolę waszej ekscełencyi w sprawie udziału Sla- 
nów Zjednoczonych w proponowanej konferencyi 
w Genui, poddał ją poważnej rozwadze. Zrozu- 
mie pan, że rząd Stanów Zjednoczonych musi się 
interesować konłerencya, której celem jest wy- 
nalezienie skutecznych środków odbudowy Euro- 
by, albowiem nielylko życzy sobje szczerze, aby 
narody. które najwięcej cierpiały od spustoszeń 
i zawieruchy wojennej odzyskały dobrobyt, ale 


także jasna jest rzeczą, że bez uzdrowienia noro- ; 


py nie może się poprawić położenie świala. Rząd 
Stanów Zjednoczonych badał zaproponowany pro- 
gram, przejęty tem wspólczuciem i musj wbrew 
swej woli wslrzymać się od wzięcia udzialu w 


' krokach zmierzających do osiągnięcia wspomnia- 


nego wyżej celu. Z nubolewaniem zawiadamiam 
pana, że przedsicwzięte badania stwierdziły stan. 
na podstawie którego nie można sie oprzeć wnjo- 
skowi, iż zaproponowana konferencya w gruncie 


Berlin. (AW) ,,Vossische Zeitung” donosi, 
że Rumunia wystosowała wobec przeprowadze- 
nia częściowej mobiłizacyi w Besarabii notę 
do Jugosławii į Czechosłowacyi, z zapylaniem 
czy państwa te pospieszyłyby Rumunii z Po- 
mocą w razie wydania wojny. Oba państwa 

|| 


pierwsza 


i 
i 


| 
| 
l 


wiem z pod obrad wyłączono kwestyc, bez któ- 
rych zadowalującego rozwiązania nadal będą ist- 
niały główne powody zakłócenia życia gospodar- 
czego. Konferencya ma raczej charakler polity- 
czny, lo też rząd Sianów Zjednoczonych nie mógł- 
by w niej uczestniczyć. Rząd Slanów Zjednoezo- 
nych musi jasno dać wyraz przekonaniu, że jak- 
kolwiek bardzo życzy sobie wziąć w odpowiedni 
sposób udział w gospodarczej odbudowie Europy, 
czego dosyć złożył dowodów, to jednak nie chce 
się dać wciągnąć w sprawy polityki europejskiej 
bez koniecznej potrzeby. W sprawie rosyjskiej 
musi on nadmienić, że wprawdzie dokłada sla- 
rań, aby uczynić wszysiko, co leży w jego mocy 
na rzecz dobrobytu narodu rosyjskiego i z żywem 
przyjaznem zainteresowaniem śledzi każdy krok 
na drodze ku: gospodarczej odbudowie, któraby 
unożliwiła Rosyi powrót do dawnej pracy pro- 


dukcyjnej, to jednak jest on zdanja, że warunków 
, ku temu nie będzie tak długo, dopóki nie nastąpi 
udpowiednie zachowanie się ludzi głównie odpo- 
wiedzialnych 
Rosyi. 


za obecny rozstrój gospodarczy, 


te przyrzekły możliwą pomoc wojskową, je= 
żeli ta okazałaby się potrzebną. W Belgradzie 
i Pradze zastanawiają się obecnie, czy w zwią 
zku z mobiłizacyą w Beisarabii zachodzi casus 
foederis dla obu tych państw. 


eon 
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List z He slandyt. 


Brasa bolenderzka o sycniźmie, — „„Telegraat" 
o sprawię mniejszości narodowych. 
- Cala prasa holenderska (pominąwszy, oczywi- 
ście żydowsko- kościelną), klóra od dawien dawna 
sjaje się również i sprawami specyficznie 
gemi i która występuje w obronie zagra- 
mócznych interesów żydowskich, stanowi w odnie- 
miesu do syonizmu wyjątek niemal w całej prasie 
światowej, darząc nowożydowski ruch nar. szcze. 
£ółuą uwaga i sympatyą. Niema dnia, w którymby 
uke znalazły się na łamach jednego z pism holen- 
iarskich długic korespondencye od specyalnych 
sprawozdawców z Palestyny, wyczerpujące intor- 
Wacye a każdem syońskiem zgromadzeniu lokal- 
teu i konferencyach krajowych, znajdą się i ar- 
tykużty propagujące Fundusz Podwalin, ŻFN. i a- 
szeklową. Jednem słowem, holenderska or- 
gamizacya syońska ma w prasie krajowej swych 
< steg przyjaciół i współpracowników. 
np, znajdujemy w bieżącym tygodniu w 
grzech największych dziennikach i tygodniach na- 
der interesujące artykuły i sprawozdania o Zy- 
dad w Palestynie. Pragnę je tutaj we wyjątkaci: 
podać w przekonaniu, 
Nowego Dziennika”. 

Na pierwszy plan wybija się najpoczytniejszy 
w. Holandyj „Haagsche Post“ z pierwszym jego 
artykułem wstępnym o Palestynie i tamtejszych 
stosunkach. Uznając odwieczne prawo narodu 
zydowskiego do Palestyny, przypomina tygodnik 
deklaracyę balourowską z roku 1917, kióra w 
swoim czasie spotkała się z entuzyastycznem przy- 
jęciem wśród Żydów, obiecując im, iż Patestyna 
musi slać się siedzibą narodową dla narodu ży- 
dowskiego. Następnie przechodzi wspomniany ty- 
godnik do mało owocnej działalności sir Herber- 
ta Samuela, wyrażając przylem przekonanie, że 
przy caicj swej dobrej woli i wysiłkach ina on je- 
dnak bardziej na oku interesy angielskie. Inaczej 
bowiem truduoby było zrozumieć ie okoliczności, 
że Wysoki Komisarz jako Żyd, który też jako ta- 
ki został przez rząd angielski wyslany do Pate- 
satyny, potratił się lepiej porozumieć z chrześci- 
janami i Arabami, aniżeli z wiasnymi braćmi. To 
samo też dzieje się i na odwrót: U innych jest o 
wiele bardziej poważany, aniżeli wśród Żydów. 

W tymsamym arlykułe omawia teź „Haagscke 
Post“ odwiedziny lorda Nórthclifa w Palestynie, 
„podając sprawozdania, które w iym duchu ogła- 
sza w pismach angielskich. 

Nieco pod wrażeniem tych sprawozdań 
traje się autor 
fem nieco sceptycznie; na powodzenie 
wzięciu syońskiego., 

Nie może ież pismo holenderskie pojęć lego, że 
Żydzi i to orlodoksyjni wspólnie z wrogami ży- 
dowskinij i podźegaczami do pogromów prowadzi 
ręka w rękę zdradziecką kampanię przeciwko 
własnemu krajowi i narodowi, A cożby dopiero 
powiedziało lo pismo, gdyby się dowiedziało, że 
wypadek ten nie jest niesteiy pierwszym z rzędu? 

Bardziej już optymistycznie nasirojony jest naj- 
większy dziennik .bolenderski, znany i zagranica 
„„Niewwe Roilerdamsihe Conrani“. 

W tygodniowej rubryce pt. „„Dalestyna” opisuje 
4 tym razem współpracownik pąleslynski wymic- 
nionego dzieunika, panujące tam stosunki polity- 
czne i gospodarcze, wyrażając przytem zadowa 
lenie i podziw z gwałtownego postępu, jaki uczy- 
niła Palestyna w ciągu dwu ostatnich lat. W pię- 
knych barwach kreśli w dalszym ciągu rozwój 
kołonii i szkolnictwa, mówi o pięknej hebraj- 


zai- 


przedsię- 


szczyźnie, słyszanej na ulicy i przy pracy, dalej 
opisuje gorliwą pracę ma gościńicach ji zajętych 
przy niej chalucach, pisze o znacznie ulepszonej 


komunikacyi kolejowej a wreszcie ò ruchu imi- 
gracyjnym. 

Autor wyraża przekonanie, 
jeszcze pozosiuje do życzenia, 
dwóch lat (a raczej jednego roku) 
niono. 

Wspomnę jeszeze'o artykule wstępnym amster- 
damskiego dzienńika pTelegraaf“ poświęcony W 
całości sprawom inniejszości 1xMiędzynarodowemu 
Mrybunałowi, który w dniach oslatnich podjął 
działalność w haskim Pałacu pokoju. Omawiając 
szczegółowo zadania į obowiązki tegoż trybunalu, 
wyraża „„Tełegrauf* mniemanie, że jednem z naj- 
donioślejszych zadań jego winna być obrona 
„mniejszości narodowych, których prawa  narodo- 
we i religijne są zagrożone w każdem pańsłwie 
i kraju w szczególności zaś w państwach nowo- 
powstałych. Wprawdzie już w Wersalu postara- 
no się o to, by pańsiwa, w których najbardziej 
prawa te sy zagrożone zobowiązały się w oddziel- 
nym trąkłacie do przestrzegania w szystkich praw 
mniejszości", mimo to jednak autor waupi, czy 
'podohny wiążący traktai móże już wystarczyć. 
"Również i na kongresie berlińskim roku 1878 79- 
 bęwiąrano wyswoboczone z pod jarzma turec- 
kiego, państwa do przesitzegania praw mulej- 


iż jakkolwiek dużo 
lo jednak w ciagu 
dosyć uczy- 


że zainterespją czytelników 


artyku wraz z lordem Northcli-' 


D ESI Dn. m On 


z- 


szości. Skoro jadnan z Bamunii  kióra pierwsza 
je naruszyłu dochodziły. później wołania o ratu- 
nek tysięcy dręczonych i nękanych Żydów, wów- 
czas nie było nikogo, któryby nieszczęsnym Ży- 
dom pospieszył z pomocą i rząd rumański pocią- 
gnął do odpowiedzialności. Wówczas mocarstwa 
z politycznych i czysto handlowych motywów u- 
znały za stosowne wołaBia. tego wogóle nie sły- 
szeć. Czyż więc i dziś nie można lego samego się 
obawiać? 

Należy przeto zaznaczyć, czytamy w dalszym 
ciągu artykułu, że popełniono wielki bład przez 
niedopuszczenie przedstawicieli mniejszości naro 
dowych do Ligi Narodów. Tylko w ten bowiem 
sposób mogliby oni wystąpi: w obronie własnych 
interesów. Zdaje się jednak, że powoli doszło sie 
juź i w wyższych sierach zwoina do tego samego 
przekonania, powołując do życia na podstawie 
5 art. komisyę trzech, której zadaniem jest spra- 
wowanie opieki nad mniejszościami we wszyst- 
kich państwach, a w razie polrzeby i wniesienie 
skargi przed Międzynarodowy Trybunał, 

Wkońcu chciałbym, po przy toczeniu wyjątków 

trzech największych pism holenderskich, zau- 
ważyć, że ant jedno z nich nie pozostaje pod ja- 
kimkolwiek wpływem żydowskim, ani też przez 

żydów nie jest kierowane. 

Sylwetki i tąpy żydostwa holenderskiego wogó- 
le, w szczególności zaś szkice z życia syońskiego 
Ww Yolandyi — w mych następnych listach. 

Dow Fischel. 


00 


Z PALESTYNY. 


Ruda przeciw Asefat Haniwcharim 

Jerozolima, Z inicyatywy komitetów specyał 
nie powołanych do życia przez Agudę dla 
walki z Asclat Haniwcharim, rozrzucono po 
wszystkich domach modlitwy w Jerozolimie 
karty ulotne zredagowane w duchu wrogim 
Wydziałowi Narodowemu (Waad Leumi) i 
nowemu jiszubowi. W sobotę wygłoszono sze- 
sy przemówień i kazań przeciw uczestnictwu 
w Zgromadzeniu Delegatów (Asefat Haniw- 
charim). 

©C©iwarcie banku hipotecznego 
w Palestynie. 

Tondyn, (Tel. wt.) Z końcem marca nastąpi 
otwarcie banku hijfolceznegoe w Jerozolimie. 
Bank kolonialny subskrybował akcy6 za 50.000 
funtów i tyleż Funduszu Podwalin. 

Bank wyda obligaeve po 5 funtów i będzie 
udzielał pożyczki w wysokości 60 procent ko- 
sztów budowy domu. 


o— —— 
ZE SWIATA ŻYDOWSKIEGO. 


€eire sycńska konferencya 
w Ameryce. 
Nowy Jork, (ZBK). W tych dniach nasta- 


piło we Fiładellii oiwarcie drugiej dorocznej | 


konferencyi amerykańskich  ceirc-svonistów 
przy udziale licznych delegatów. Imieniem 
delegacyi syońskiej w Ameryce powitał zjazd 
dr Aleksander Goldstein, \ 
Konferencya uchwaliła 20 głosami przeciw 
9 przystąpić do wszechświatowego związku 
„Hitachdutu“. Uchwalono jednak pozostać 
nadal w niezależności od amerykańskiej org. 
syońskiej, 
Na rzecz ofiar pogromów. 
Nowy Jork. (ZBK) „Joint“ donosi, iż w cią 
gu miesiąca stycznia wpłynęły do biura opie- 
ki nad sierotami przy „Joincie* zobowiązania 
w kwocie ponad 20.000 dolarów. y 
Zydowskie pismo rolnicze. 
Berlin. (ŻBK). Zaczął tutaj wychodzić mie- 
sięcznik żydowski poświęcony problemom 
uprawy: roli przez żydów. Miesięcznik nosi 
nazwę „,Erdarbeit*. 


W sobotę sobotę 11 marca 1922 o godz. 8 wieczór 
wygłosi w sali Kahału, przy ul. akaa 41 


MATEUSZ MIESES 


Skad się bierz siena a Żydów 


‘a w lokalu Oreanizacyi Syon., 
«tatu od godz. ? przy kasie. 


Kom. iok. Ory. Syon. 


hsilety wcześniej do nė v, 
Stradom 15, a w dniu 
gll 
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Pożyczka francuska dla Polski. 


Wywiad u posła Radziszewskiego. 

Po powrocie prof. Henryka Radziszewskiego z 
Paryża zwrócił się do niego korespondent ,„Ku- 
ryera Warszawskiego” z prośbą o przedstawienie 
wynika zabiegów o użyczenje nam przez Fran- 
cyę pożyczki. 

Wysoce interesujący ten wywiad zamieszczamy, 
poniżej. 

— Jechałem do Paryża — rzekł posel Radzi- 
szewski — ze specyalną misyą ministeryum skar- 
bu dla zbadanja terenu, w jakich warunkach i w 
jakiej kwocie, oraz czy wogóle możnaby tam o- 
tnzymać pożyczkę dia Polski. 

-— Jakie usposobionie znalazł p. poseł w Pary- 
żu dla swoich zamiarów? 

W sferach najpoważniejszych banków, tow. 
PaE actives, to zmaczy tych, które finansują 
wielkie przedsiębiorstwa, znalazłem e li 
usposobienie dła udzielenia nam pożyczki dv wy- 
sokości miliarda franków na takich warunkach, 
na jakich byłaby traktowana pożyczka rzą 
francuskiego, ale z tem zastrzeżeniem, że pofycz- 
ka ta byłaby zagwarantowana pazez rząd beat- 
cuski, a to zarówno oo do spłaty procentów, jak 
też samego kapitału. Gwarancya taka musiałaby 
być uchwalona przez oba ciała ustawadawczą 
francuskie, tj. izbę deputowanych i senat. 

— Co p. poseł począł wobec tego? 

— Zwrócilem się do czynmików parlamentar- 
nych i rządowych celem wybadanja możliwości 
otrzymania 'wspomnianych gwarancyi  Dalęki 
pomocy deputowanego, nieocenionego 
Polski, p Louis Marin'a, a w Senacje dzięki po- 
mocy p. Noulensa, rwygłosiłem w obu izbach re- 
ieraty, uzasadniające i usprawiedliwiając: po- 
trzebę, pożyczki i wyniosłem to przekonanie, że 
w obu izbach audytoryum, które było bardza 
liczne, podzieliło najzupetniej słuszność modeli 
argumentów i to tak dalece, że zapewniono mnie, 
iż gdyby rząd nje wystąpił przed parlamentem 
z inicyatywą dania gwarancyi, w takim raze 
w łomie parlamentu inicyatywa taka  masiałaby 

się znaleźć. 

— Jak zachował się trancuskj minister skarba% 

— Oświadczył, że musiałby zastanowić się nad 
okresem czasu, w którym pożyczka polska mogła- 
by być zrealizowana, gdyż obecnie rząd frair 
cuski przystępuje da ołmiżenia stopy procentowej 
pożyczki francuskiej „Obrony narodowej“, musi 
się więc mieć na oku uchyłenie sposobności zbyt 
wielkiego zaprezentowania do wyplaty- swoich 
bonów, co mogłoby mieć miejsce, gdyby w: tymża 
czasie ogłoszono pożyczkę polską. ag eds 
mnie również, czy i jakje za 
we moglibyśmy złożyć rządowi francuskiemu? m8? P. 
Poincare oświadczył, że ze strony rządu francu- 
skiego przeszkód w udziełeniu gwarancyj nie bę- 
dzie, lecz, że warunki pożyczki zawetałyby być 
określone przez ministra skurbu, 

— Jaka jest obecnie syiuacya francuskiego, ©- 
wejtualnie paryskiego rynku pieniężnego? Płyne 
ność, czy też brak gotówki inwestycyjnej? 

— Obecnie Francya przechodzi kryzys przemy- 
słowy, co jednak wcale nie znaczy, aby tam nie 
było płynnej gotówki. Owszem, może właśnie 
wskudek tego kryzysu płynna goowizna jest nia- 
der obfita. Dowodem faki, że wimystkie pożyce 
ki państwowe są natychmiast pokrywane. Tak 
np. odrazu byla pokryta ostatnia pożyczka ga su- 
mę półtora miliarda franków na odbudową ko- 
ściołów, zniszczonych przez wojnę. A nadło fran- 
cuski minister skarbu ma zamiar obniżenia stopy, 
procentowej, bez obawy komplikacji z tego a 
wodu, aczkolwiek pożyczka, która ma być skon 
wertowana na niższoprocentową, wynosi 80 mi- 
liardów franków. Jednak sama Francyą ma duże 
potrzeby, żeby wymienić tylko gminy, zujszczone 
przez wojnę, które zażądały na odbudowę 27 mi- 
liardów franków. A minister skarbu ma zamiar 
zaspokoić w r. b. te potrzeby tylko w jednej trze 
ciej części. 

— Jakie 
życzki? 

— To zawisło od chwili, w której pożyczka 
byłaby realizowana. Teraz możnaby zreałizować 
pożyczkę, płatną za lat 10, oprocentowaną na 6% 
po kursie 94%. 

— Jaki też byłby cel nowej pożyczki: walutowy, 
inwestycyjny, czy jaki inny? 

— Mojem zdanien — należałoby przedewsżyst- 
Kan ustabilizować kurs marki polskiej, ùfungo- 
wać bank emisyjny, alimentować osohliwie prze- 
mysł nu Górnym Śląsku, połączyć Górny Śląsk 
kolejami z Polska i wogóle podnieść wytwórczość 
państwa rolniczą i prznemysłową. To wszystko 
jednak-- rzecz prostą — należy już do zakresu 


byłyby warunki eweniualnej po- 
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polityki minisira skarbu. 

— A w jakim terminie można oczekiwać osla- 
łecznej decyzyi? 

— Przedewszystkiem musi być zralyfikowana 
przez sejm nasza umowa handlowa z Hrancyą. 
Dalszy bieg sprawy zależy od czuwania 
łegacyi paryskiej, a tulaj muszę nadmienić, że 
zarówno poseł hr. Zamoyski, jako leż jego współ- 
pracownicy, zajęli się szczerze tą sprawą, nie 
wątpię zatem, że będa czuwać nad dalszym jej 
tokiem. Wreszcie zawisło dużo od tego, po ja- 
kiej linii pójdzie polityka przyszłego rządu? Li- 
nia ta musi być bardzo jasna i całkiem niedwu- 
znaczna, inaczej bowiem wszystko przepaść mo- 
że. A stałaby się przez to wielka krzywda, nie- 
tylko finansowa, ale też polityczna Polsce. Bo 
jakkolwiek spotykałem się wszędzie we Francyt 
z najwyższą syrapalyą dla Polski, np, u marszałka 
Focha i jen. Weyganda, w łonie rzadu, czy parla- 
mentu, to jednak nie brak odgłosów pewnego see- 
ptycyzmu co do szczerości polityki polskiej. | dla- 
tego właśnie polityka nasza musi być zupełnie 
szczera. 


NADESŁANE. 


Za rutryką tą radakcyam nie adpawiada. 


ADWOKAT 


Dr. Maurycy Biliet 


powrócił i urzęduje w Krakowie-Podgórzu 


ul. Przy Moście 1. 


Dr. Wincenty CHMURA 


emerytowany radca sądu apełacyjiego 428 
otworzył kancelaryę adwokacką 


w Krakowie, Karmelicka 48, il. p. 
Dr. ignacy Aleksandrowicz 


adwokat i obrońca w sprawach karnych 
prowadzi kancelaryę 446 
w Krakowie, Rynek Gł. 6. (Szara kamienica) 
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BIURO BUCHALTERYJNO - REWIZYJNE 


S. SANDHAUSA 


zaprzysięź. xze€z0zn. sąd. $łustratora sąd. dla Stow. 
spółdzielcz. 


Kraków XXII, Zamojskiego 46. Tel. 399, 
438 


Adres dla korespondencyi: 
Kraków, i. skrytua pocztowa 101. 
Sporządza bilanse i zamknięcia ksiąg, przeprowadza 
słałą lub czasową kontrolę księgowości oraz obli- 
ezeń itp. Podejmuje się również założenia i prowa- 
dzenia ksiąg kandlowyck oraz uregulowania zanie- 
dbanej bnehalteryi, tak w miejscu jak i na prowincyi. 


e: 


Prawdziwe koronki 


do kap, firanek, bielizny i bluzek poleca 
warsztat, przy ul, Krakowskiej 29, il. p. 


Chemicznie czyści i farbuje 
„Czystość“ 


w KRAKOWIE, KOLETEK L. 9. 
filie: 431 

Sławkowska 23, św. Sebastyna 3, Długa 27 
i Podgórze, Kalwaryjska 5. 


HANIA BAUMINGER NATAN TRACHTENBERG 
Kraków Wiedeń 


451 zaręczeni. w marcu 1922 r. 
RÓZA SCHREIBER MAURYCY WEISS 
d 


Kraków 
459 zaręczeni w marcn 1922 r. 
BALCIA PENNEP BENJAMIN ARBEIT 


Lutowiska 
s5 zaręczeni w marcu 1922 r. 
MANIA TISLOWITZ SZYMON KEIL 
Kraków Kryniea 
457. zaręczeni w marcu 1922 r. 


Z okazyi zaręczyn naszego koch. brata Maurycego 
Weissa z Krakowa z p. Różą Schreiber z Baligroda ser- 
decznie gratulują 
460 Siostry Weissówne i Witkenfeldowie. 


'Z okazyi zaślabin p. R. Perimutrówny z Rańcuta z p. 
Bergerem serdecznie gratuluje 
Stow. Kob. Zyd., Kom. Lok. Org. Syońskiej, 

465 Kom. Keren Hajessad w Łańcncie 
Z okazyi zaręczyn naszego brata Szymona Kella z Kry- 
nicy z p. Manią Tialowitz z Krakowa serdecznie gratulują 
468 Keilowie. 
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Przegląd polityczny. 


Prasa warszawska © nowej misyi 
p. Ponikowskiego. 

Prasa warszawska poświęca sprawie zażegna- 
nia kryzysu i utworzenia nowego rządu obszerne 
arlykuły, We wszystkieh giosach poruszona jest 
przedewszystkiem kweslya nowej linii dziaiuma 
gabinelu i konieczność zmiany dotychczasowych 
wahan, 

| tak „Buryer Poranny“ zaznaczając, że Iwo- 
rzony dziś drugi gabinel Ponikowskiego ma za 
soba większość sejmowa 247 głosów, oświadcza, 
że społeczeństwo lęskni za silnym, odważnym, 
energicznym rządem, za rządem zlujacym sobie 
sprawę, czego chce i umicjacym woli swojej zape- 
wnić poszanowanie. Nie walpimy, że gabinci 
klóry ma być silworzony, będzie się starał byè 
takim właśnie rządem, bo lylko wówczas bedzie 
mogl liczyć na powodzenie ; na Irwalość, 

„Kuryer Polski” wskazuje na brak definitywne- 
go załatwienia sprawy wileńskiej, klóru przez 
rozwiązanie przesitenia nie zostala 


| 
| 
| 
| 


załatwiona, | 


Wspominając zaś o zapowiedzi premiera odesła- | 


nia sprawy wileńskiej w razie dalszych trudności 
do sejmu, pisze „Kuryer“, iż są pewne dane Go 
przypuszczenia, że gorzka lekcya tżgo przesilenia 
nie poszła na marne, że wielu uczesiników ,„{i- 
graszek* ma ich dosyć i że tylko tekst aktu %lą- 
czenia w sprawie wileńskiej może liczyć na wię- 
kszość w S5cjmie, a że natomiasl przemycenie w 
formie rezolucyi sejmowych nieudanych popra- 
wek do lekslu aktu nie powiedzie sie. Nu to ize- 
ba miec nadzieję, jakkolwiek być by miało, ię 
ostalnią próbę przeprowadzić irzeba i dobrze Się 
stało, że z poświęceniem zdecydowal się p. Poni- 
kowski podjąć tej trudnej sprawy. 

„„Kuryer Warszawski” notując wieści o możli- 
avości zmiany na stanowisku ministra spraw za- 
granicznych, zaznacza, Że czeste zmiany na sła- 
nowisku ministra spraw zagranicznych su wogó- 
le objawem wysoce nienożadanym, a tem bardziej 
w chwili obecnej, gdy w dziedzinie naszej polity- 
ki jest w toku wiele doniosłych akcyi, podjętych 
skutecznie przez obecnego ministra w duchu jego 
programu. Toteż pogłoske te mało prawdopodobna 
notujemy lylko 4 obowiązku krenikarskiego, da- 
dając, że wywarła ona w poważnych kałach talal 
ne wrażenie a również niepożądanem echem mu- 
siałaby się odbić za granicą. 


„Stanowisko ©. P. S. 


Gentralny komiiel wykonawczy pol. partyi so- 
cyalistycznej wydał w sprawie przesilenia ob- 
szerną odezwę. w klore; czytamy między innemi: 


W nocy z 2 na 5 marca część delegacyi wileń- 


skiej, należąca do Zespołu stronniciw i grup 
„marodowych*, odmówiła. podpisu na akcie zje- 


dnoczenia Ziemi Wileńskiej z Rzecząpospolitą 
Polska, kompromtiując w sposób niebywały Pol- 
skę wobęc świata, narażając los Wilna na tru- 
dności nowe i olbrzymie i doprowadzając do prze- 
silenia rządowegc. 

Sprawcami właściwymi zajscia sa posłowie: ks. 
Lutosławski i Czerniewski. Wstrzaśnięła do głębi 
opinia publiczna żąda wyjaśnień. Uważamy za 
swój obowiązek odwołać się do niej i wezwać do 
przeciwdziałania szerzącej unarchię robocie roz- 
wydrzonych wodzów klerykalnej reakcyi i obłą- 
kanego nacyonalizmu. 

Nie pierwszy to raz narodowa demokracya Wwy- 
rządza krzywdę polityce polskiej. Przypormnijcie 
zabiegi Dmowskiego i Paderewskiego o głosowa- 
nie emigrantów na Górnym Śląsku. Przypomnij- 
cie krzyki Q niepodzielności $ląska wbrew plebi- 
scytowi, pogrzebanie sprawy cieszyńskiej, 

Reakcya endecko-klerykalna stanowi niebezpie- 
czeństwo straszłiwe nietylko dła naszego życia 
wewnęlrznego: rozbija į niszczy jednocześnie pań- 
siwowa politykę zagraniczna. Na wewnątrz przy- 
gotowuje dyktaturę żywiołów  najciemniejszych; 
na zewnarz sprowadza Polskę do rzędu krajów 
szarpanych anarchią, ośmieszonych ji słabych 

Następuje apel: „„do szeregów przeciw ierroro- 
wi endeckiemu* poczem czytamy: 

Mieszkańcy Ziemi Wileńskiej! Część delegalów 
Waszych zdradziła Was! Ci, kłórzy najgłośniej 
krzyczeli o „włączenie bez zasirzeżeń', rozbijaja 
w istocie dzieło zjednoczenia, zadają; znienacka 
cios zbrodniczy państwu polskiemu. OUudawalisci" 
w dniu.S$ stycznia głosy na listę centralnego konii- 


telu wyborczego w przekonaniu szezerem, że jej j 


wybrańcy będą najspieszniej wolę Waszą należe- : 


nia do Połski wykonywali, Oni zaś w lępym upo 
rze narażają sprawę wileńska na nowy „stan lyn- 
czasowy”, na nowe komisye Ligi Narodów i noly 
mocarstw ententy. Odbierzcie swoje zaufanie, Lymn, 
kiórzy je zawiedli. Nie słuchajcie oszczerstw, ba- 


jek i wykrętów. Zrozumcie, że auionomia Wileń- , 


szczyzny nie odrywa Was od Rzeczypospolitej, 
lecz w warunkach obecnych prędzej 
Nią wiąże, a Wam samym pozwala na prawdziwy 
udział w kierowaniu własnemi sprawami, 


i mocniej z ` 


i nia pomimo upomnień oraz krzyki i 
- à 


Stosowanie ustawy 
e ochroenle lokatorów. 


Wobec głodu mieszkaniowego sądy są prze=< 
ciążone sprawami mieszkaniowemi. Sąd Naj- 
wyższy w wyrokach swych dał cały szereg. 
wskazówek o słosowaniu ustawy o ochronie 
lokatorów. 

1. Wypuszczający w najem, wypowiedzieć 
może mieszkanie w tym jedynie wypadku, gdy, 
ono przedtem zajęle było przez niego 
sklep lub pracownię, albo na potrzeby pra- 
cowników własnego przedsiębiorstwa, gdy zaś: 
przeprowadził się do nowego mieszkania, to 
dla prowadzenia przedsiębiorstwa usunąć lo« 
kaiora niema prawa. 

2. Ustawa o lokatoruch obowiazuje nie tyl- 
ko w miaslach į miasteczkach, ale i we wsi 
i wioskach, niema zaś zastosowania do dzier- 
żawy bufetu kolejowego i placu na skład drze 
wa, oraz wogólę do wszelkich nieruchomości 
miezamieszkałych i nie stanowiących lokali 
hadlowych i Przemysłowych. 

3. Urzędnik prywalny, korzystający z mie- 
szkania, jako łącznego z pensya wynagrodze= 
nia za prace w razie opuszczenia swego urzę- 
du lub zajęcia nie może korzystać z usławy 
o ochronie lokatorów. 

4 Umowa o wynajęcie mieszkania wzamian 

za prowadzenie meldunków jest umową najmu. 
pracv, a nie najmu lokalu. 
Właściciel domu nie ma prawa żądać 
rozwiązania umowy najmu i eksmisvi lokato= 
rów. „ powodu koniecznych napraw. nawet 
jeżeli naprawy te są tej natury, Że czynia miee 
szkanie niezdalnem do użytku. 

6. Właściciel domu niema prawa żądać pod 
wyżki komornego z tytułu przeprowadzenia 
bez żądania lokatora w mieszkaniu przezeń 
zajmowanem, instalacyi gazowej mb clektry= 
cznej. 

7. W razie najęcią mieszkania przez mal- 
żonków, nienałeżyte zachowanie jednego 
z nich, stanowi ważną przyczynę do wypowie 
dzenia obojgu. 

8. Kilkakrolne rąbanie drzewa w mieszka- 

i stukania, 
trwające czas dluższy stanowia ważna przy- 
czynę do wypowiedzenia mieszkania. 


ASE EDERA ER 


Uprasza s:ę aligoiwyentów i absolwentki szkół średnich 


o podanie swojego adresu 
do Adm. N. bz. pod „FHŁATID*. 468 


— Żydowski Klub Sportowy: „Amatorzy“ w 
Krakowie urządza w dniu ł4 bm. w sali Tow- 
lekarskiego przy ul. Radziwiłłowskiej 4, Bal 
purimowy, połączony z różnymi niespodzian= 
kami. Stroje wieczorowe i kostyumowe. 

Zaproszenia wydaje komitet zabawowy, 
który urzęduje w lokalu klubowym „,Kawiar- 
nia Europejska", Gertrudy 15. 463 


ypaniałę odcienie włosów 


we wszystkich kosorach jako blond, złoty, 
tycjanowski, szatyn, brązowy po- 
pielaty ‚Sandre‘, kruczoczarne, 
Włosy szpakowate far- 
buje na różne kolory. 
Zdumiewający wybór. - Iaboratoryuw kosmetyczne 


Franciszki Rudziaszek, Kraków, Grodzka 3; 


Czy Panie i Panowie 


zdają sobie sprawę jak szkodliwymi 
pasożytami są wągry — które, o ile, 
się ich nie usuwa — niszczą cerę tak, 
że twarz z czasem staje się porowata. 
By temu zapobiedz, spieszcie do La- 
boratoryum kosmetycznego 418 


Franciszki Rudziaszek, Kraków, Grodzka 3. 
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KRONIKA. 


Kraków, 11 marca. 
— Z powoda spoczynku sobotniego i WCZe» 
śniejszego skutkiem tego zamknięcia redakcyi, 
numer dzisiejszy nie zawiera osialnich wiado:- 
mości telegraficznych i kronikarskich. 


— Na ogród oliwny im. bip, Flory z Kams- 

Krów Wahrhafiigowej złożyli w dalszym cią- 

pp. Wiktorowie Farberowie z Berlina 
20.000 Mp. 


RE 


PRZYPOMNIENIE W SPRAWIE ZAPŁATY 
DANINY. 

Termin zapłuty pierwszej raty (połowy) edani- 
ny (według podatku gruntowego, dóBaowe czyn- 
szowego i zarobkowego upływa w Krakowie w 
dnju 15 matca br. Od niezapłaconych do lego dnlu 
kwot daniny liczyć się będzie zalegaującym płatni- 
kom za cały nuesjąc marzec odsetui za zwłoke 
w wysokości 5% od sta i w takjej samej wyso- 
kości odsetki za każdy następny miesiac zwłoki, 
a to bez względu na wniesjone prośby o ulgi w 
zapłacie daniny lub odwolania od wymiaru tej- 
że. Niezależnie od tego będą wdgożone przeetw 
restantom po upływie powyższego terminu kroki 
egzekucyjne celem ściągnięcia zaległych rat wraz 
z kosztami cgzekucyjnemi i nadzwyczajnomi ka- 
rami ża z„wioke, które wynosza od 3% do 4% od 
sta miesięcznie. Leżę tedy w interesie płatników, 
aby wobec wskazanych wyżej ujemnych skutków 
zwłoki nie ociągalj sie z zapłatą daniny, lecz ja 
w terminie uiścilj. 

o PASZPORTY ZAGRANICZNE DLA KUPCÓW, 

W kołach handlowo przemysłowych  wzno- 
wiono starania o obniżenie oplul za paszporiy za- 
graniczne kupców i przemysłowców oraz © usu- 
nięcie trudnosci, z jakiemi jesl związane uzyska- 
nie paszportu na wyjazd zagranicę. Kupcy rú- 
wnież żądają wprowadzenia paszportów zagrani- 
cznych rocznych, klóre nie wymagałyby meldo- 
wama każdorazowego wyjazdu. 

LICEA MĘSKIE I ZUŃSKIŁ. 

Ministeryum wyznań religijnych i oświecenia 
publicznego podjęło obcenie pracę nad ułożeniem 
programów dla nowego typu szkół średnich, mę- 
skich i żeńskich, które mają dawać  wyksziałce- 
mie nieco niższe niż simnazyu, wyższe zaś niż 
szkoły powszechne. Plany naukowe tych szkół, 
które będą nazwane liceumi, doprowadzają mniej 
wiecej do poziomu ti-ciu klas simnazysinych, kła- 
da jednak duży nacisk na prakłyczną stronę nanki 
i beda w ten sposób przygolowywaly  młodziez 
wprost do życia lub do szkół zawodowych i kur- 
sów specyalnych, wymagajucych odpowiedniego 
przygolowaniu ogólnego. 


Nowy typ liceów różnić się będzie zasadniczo 
od dawniejszych liceów, wyłącznie żeńskich, 1- 


zimiejących jeszcze (lecz zwolna wytnierających 
na Gbszarach b. zaboru auslryackiego i pruskięgo 
Różnica zaś polegać będzie nu tem, że nowe lice: 
bedą uwzględniały w znacznie szerszym zakresie 
pierwiustek praklyczny. 


Wprowadzenie lego typu "szkoly, uzdrowi — 
zdaniem ministeryum -— stosunki panujące w 
szkołnictwie średniem, Wiele szkół średnich 


zwłaszcza prywalnych, o niezdecydowanym do- 
tychczas charakterze i nie mających szans rozwo- 
ju, jako gimnazya pełne, przekształci się niewąt- 
pliwie w licea. Przekształcenie będzie się mogło 
odbywać tylko za zgoda ministeryum oświecenia 
publicznego, i to po spełnieniu pewnych warun- 
ków. Dotychczasowe licea, które tym warunkom 
nie będą odpowiadały, będa musiały prawdopo- 
dobnie utracić charakter łiccum, którego poziom 
+ znaczenie wzrośnie odtad niepomierne. 


WIEC NA UNIWERSYTECIE W SPRAWIE 
AKCYI POMOCY DLA AKADEMIKÓW, 
Wezoraj odbył się w sali Kopernika na tutej- 
szym Uniwersytecie wiec cgółno-akademicki w 
sprawie zajęcia stanowiska przez młodzież aka- 
demjcką wobec wojewódzkiego komitetu  utwo- 
rzonego dla njesienia pomocy studentom wyż- 
szych zakładów naukowych. W obradach wzięli 
udział rektorzy najwyższych uczelni krakowskich 
dr. Nowak, dr. Iloborski, Gałęzowski z gronem 
profesorów, delegat wojewody krakowskiego sta- 
rosta Chrząszczewski oraz wiceprezydent mlasta 
Wielgus. Przewodnictwo wiecu ohb$gQk akademik 


Bielecki który zagajając zebranie podniósł fatal- 
ne warunki, w jakich znalazła się młodzież aka- 


NOWY DZIENNIK 


= mar m 


demicka po wojnie. Nasiępnie reklor Nowak za- 
znaczył, że społeczeństwo przez udzielenie pomo- 
cy młodzjeży akademickiej przysporzy państwu 
pracowników-fachowców. Wiceprezydent Wielgus 
oświadczył, że gminą nie zawaha się oddać hez- 
płatnie gruntu pod budowę domów akademickich, 
a na budżetowych obradach, jakie loczą się obe- 
cnie w magistracie, wsławiono to budżetu na 


cele pomocy akademikom poważną kwotę, Oświad | 


czenie to przyjęła młodzież burzliwymi oklaska- 
mi. Po wywodach akademika Zalipskiego, który 
podał kilka cyfr słaiystycznych, świadczących 
wymownie n cjężkiem położeniu młodzieży aka- 
demickiej, delegat obywalelskiego komitetu po- 
mocy dla akademików dr Kot podniósł, że kwe- 
stya ulżenia doli akademikąw winna być spopu- 
laryzowana jak każda najżywotniejsza akcya spo- 
łeczna, 

Na zakończeńnie wiecu uchwalono ukonsiytuo- 
wać specyslny komitet akademicki, któryby poa- 
zoslawał w ścisłym kontakcje z komitetem woje- 
wódzkim. Wybrany komitel ukademicki składać 
się będzie z trzech sekcyj, u ło prasowej, wyko- 
nawczej i statystycznej. 


TAJEMNICA NAPADU NA KASYERA W SZCZA 
KOWEJ WYJAŚNIA SIĘ. 
Ujęcie jednego y uczestników rabunku. 

W sprawie napadu rabunkowego na kasyera 
cementowni w Szczakowej dowiadujemy się mo- 
wych szczegółów. Śledztwo zalacza coraz szersze 
kręgi, a policya wpadla już na ślady sprawców 
tego niezwykle śmiaicgo rabunku. Jednego z człon 
ków szajki zdołano w tych dniach aresztowač 
wśród niezwykłych okoliczności. Jest to Lucyan 
Pudalski, z zawodu fryzyer, który jak stę w loku 
śledztwa okazało, przed dwoma miesiącami po- 
wrócił z Svberyj, dokąd został jeszcze przed woj- 
na zesiany przez rząd rosyjski na 15 lat katorgi 
za liczne napady rabunkowe, dokonane w okolicy 
Dąbrowy Górniczej. Po powrocie do kraju za- 
mieszkut Fudalski paczątkowo w Dąbrowie, w 
niedługi jednak czas polem przeniósl się do Be- 
dzina, gdzie podnajsi pokój od Anioniego Mory- 
sa, murarza. Wedlug zeznań małżonków Mory- 
sów Fudalskj wydawał im się mocno podejrzany; 
często odwiedzali go jacyś ludzie, z którymi za- 
mykał sie w pokoju na dłuższy caas. Przez za- 
inknięte drzwi słyszeli Morysowie- jak Fudalski 
robił wyrzuty przyjaciołom, że są tchórzami, gdyż 
zaunjast strzelać siedzą pod krzakami itd. Najczę- 
ściej odwiedzał i'udulskiego jakiś „„Władek*, któ- 
rego nazwisku ©. nie chciał nigdy wyjawić. 

Dniu 16 łutego rano po dwudniowej nieobecno- 
ści zjawił się F. w swem mieszkaniu i położy! 
nu stole 2 granuty ręczne, 2 rewolwery i 2 paczki 
banknotów. Morys i jego Zona błagali Fudaskie- 
Mo, mby granaly usunal z deimu, gdyż obawlażą 
stę nieszczęśliwego wypiuutku. (ego sumego dnia 
przyszła matki do F., której tenże wręczył jedną 
paczkę banknotów. „Władek“ zjawił się również 
w towarzystwie dwóch innych i po krótkiej na- 
radzie opuścił pokój kolegi. Nazajutrz Morysowie 
peczylali w pismach u zbrojnym napadzie w 
Szczakowej i powziawszy natycinniast podejrze- 
nie, że sublokater ich tnusjał w napadzie tym u- 
czestniczyć, donieśli © tem policyi, Na podsiawie 
tych poszlak uaresztowiwo Fudalskiego, Fudalski 
wypiera sję uczestnictwa w napadzie na kasyeru 
cementowni w Szczakowej i twierdzi, że po po- 
wrocje z Ńyberyi sprzedał przywiezioną stamtad 
biżuteryę, tłumacząc tem posiadanie większej go- 
tówki. Zeznania jego nie wytrzymują krytyki, 
gdyż jak stwierdzano F. po przybyciu do Dąbro- 
wy nie miał z czego żyć, tak że matka jego mu- 
siała mu pożyczyć 30.000 mk. 

W toku dalszego Śledztwa wyszło również na 


jaw, że Fudalski ma na sumieniu napad rabun- 


kowy na Eugenię Kamjńską, którego dokonał 13 
stycznia br., a więc w kilka dni po powrocie 
z Syheryi. Podczas tego napadu skradł on Kam4ń- 
skiej 160.000 mk, kołnierz fokcwy oraz buciki. 
Urząd śledczy okręgowej policyi w Krakowie 
odniósł się do sędziego śledczego w Będzjnie z 
rośbą o wydanie Fudalskiego władzom krakow- 
Skim. 

Władze śledcze zarządziły pościg za resztą ban- 
dy Fudalskiego, a przedewszystkjem za lajemni- 


czym ,„,Władkiem*. Wedle poglosek mieli han- 
dycj zbiedz na Górny Śląsk. 
Bin m0 


— W sprawie starostwa grodzkiego w Krako- 


wie. W związku z poruszona przez nas przed kil- | 


ku dniami sprawą powołania do życia starostwa 
grodzkiego w Krakowie, prezydyum miasta wy- 
jaśnia: Wskutek wprowadzenia w życje komen- 


Sr, 8 


"— 


dy połicyi państwowej w lurasowie i przyuziciv- 
nia jej pewnych agend z zakresu dołychczasywe- 
go działania dyrekcyi policyi, pow saiki "śród 
mieszkańców Krakowa i innych intercseniów de- 
zoryentacya, do której z tych dwóch władz zwru- 
cać się należy, często nawel iaczono je pol współ 
nym adresem: dyrekcyj policyi państwowej. Aby 
iemu zapobjedz, województwo krakowskie Ou- 
niosio sie do minislerstwa spraw wewawctrenych 
o przemianowanie jedynie nazwy .,dyrekcva 
licyi" na „slarosiwo grodzkje* bez naruszimiu 
organizacyi dotychczasowej władz. Wobec tegu 
jednak, że ministerstwo opracowuje ohecnie or- 
ganizacyę władz administracyjnych w kraju, oraz 
z tego powodu, że już w Wielkopolsce istnieją 
starostwa grodzkie, jak np. w Poznaniu z zakre- 
sem dzjałania wladzy politycznej T. jnstancyi, 
prezydent miasta przy tej sposobności w odno. 
śnymt memoryale poruszył zasadniczy momoni, 
czy i o ije większe miasla w Wolser Mają miec 
władzę poljiyezna |. iastancyi. 


poe 


— Nagrody kentursowe Akadcmii nauk lekare 
skich, Akademja nauk lekarskich oglasza kon 
kurs na 5 nagród po 50.000 mk za najlepsze pra- 
ce z dziedziny biologii, fizyoiogii, patologiji, rar- 
makologii lub hygieny, ogłoszone drukiem po 
polsku w latach 1921 i 1922 Jub złożone Akademii 
w rękopisie przed dniem 1 siycznia 1523, Prace 
rękopiśmienne należy składać w Sckrełuryacie 
generalnym Akademii (Warszawa, Nowy ŚWiut 
19). Prace czlonków czynnych Akademii uie mogą 
być nagrodzone. 

— jazd delegatów uzdrowisk polskich w Kra- 
wie rozpoczął wczoraj obrady w sali posiedzeu 
Tow. Lekarskiego. W obradach, którym przewo- 
dniczy p. Jan Potocki z Rymanowa, bierze udział 
kilkudziesięciu przedstawicieli uzdrowisk 4 całej 
Polski, Po zagajeniu obrad przez przewodniczą- 
cego dr. Westreich reterował sprawę ustawy a 
ochronie lokatorów w odniesieniu do zdrvojowisk, 
Referent postawił wniosek, aby poczynić staranta 
o uchyłenie usiawy odnośnie do mieszkań w pen- 
szgonatach i willach na czas trwania sezonu (!). 
Sprawę przekazauo specyalnej komisyj celem od- 
powiedniego zredagowania wniosku. Następnie p. 
Lewickj referował sprawę komunikacyj z uzdro- 
wiskami. Mowca stwierdził, że szczególnie szwan 
kują połączenia kolejowe w Małopolsce wscho- 
dniej; równocześnie delegaci uzdrowisk b. Kon- 
gresówki podnieśli konieczność naprawy dróg pu- 
blicznych, wiodących do uzdrowisk, które to dro. 
gi znajdują sję w rozpaczliwym stanie, Referent 
domagał się również, by władze kolejowe po- 
większyły ruch turnusowy wozów ze wszystkich 
większych miast Polski do uzdrowisk; dot 
bowiem tylko Warszawa, Lwów i Kraków po- 
siadają bezpośrednie połączenia z uzdrowiskami 
i to tylko w czasie trwania sezonu letniego. Po- 
południu obradowano nad ustaleniem wytycznych 
cen w pensyonatach i wiłlach. Dalszy ciąg obrad 
odbędzie się dziś. 

— Statut o podatkach miejskich. Onegdaj odbyte 
sie wspólne posiedzenie sekcyi prawniczej i skar- 
bowej Rady mjasła, na którem uchwałono sta- 
lut o miejskim podatku obrotowym oraz o po 
datku od lokali. 

—gśprawność naszych urzędów pocztowych. Je- 
den z czytelników naszych przesłał nam kopertę 
oryginalną listu, który został wysłany z Toronto 
w Canadzie 3 stycznia 1922 i ma piecząkę ,„„War- 
szawa 29 stycznia 1922“; dalsze pieczątki poczto- 
we są: „„Kraków-Ameryka, z 4 marca 1922“, i 
„Kraków 6 marca 1922“, a doręczony 7 marca 
1922; list więc z Toronto do Warszawy szedł 17 
dni, a z Warszawy do adresata w Krakowie 46 
dni! 

Ciekawa rzeczą, byłoby dociec, gdzie leży 
przyczyna takiego curiosum? Przypadek wyjątko- 
wy, czy teź wypadek — jeden z wiełu, wywołany 
szlendryanóm w urzędowaniu? 

— Wymiana, więźniów politycznych z Rosyą, 
Wczoraj w prezydyum iutejszego Szdu okręgowe- 
go karnego jawili się czlonkowie mieszanej ko- 
misyi repalryacyjnej, którzy 'przybyli tu z War- 
szawy w sprawie wymiany więźniów poliiycz- 
nych. Po krótkiej konierencyi z prezesem sądu p. 
Pelcem, członkowie misyi, w skład której ze 
strony sowieckiej wchodził p. Goldstein, zaś ze 
alrony polskiej p. Listowski, udali się do wię- 
zień, gdzie zwiedzili kaźnie więźniów politycz- 
nych. Z kiłkunaslu przestępców politycznych, 
którzy odsiadują karę w tutejszem więzieniu, pię- 
ciu więźniów prosiło komisyę o wysłanie ich w 
drodze wymiany do Rosyi. Są to zasądzeni przed 
niedawnym czasem więźniowie: Fachenhaus i 
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Wachsberyer, nadto Misteczkin, Grabowski i Ya- 
skiewicz. Rozprawy przeciw trzem ostainim jesz- 
cze się nie odhyły. Jak się dowiadujemy, kons 
sya zlożyla na poprawę bvlu więźniów poljlycz- 
bych 50.000 mk. 

— Wójowuiczy pijak, Policya zajęła się nieja- 
kim trauciszkiem W. (Jal 24), który w stanie pod- 
pilym strzelał z rewolweru na pl. Dominikań- 
skiu, narażając przechodpiów na poważne nfe- 
bezpieczeństwo. „„Wiwatowe” sirzaty pijaka 
wzbudziły zrozumiałą panikę wśród przechodniów 

— Nitudałe podrzacenić, Na planiach przylrzy- 
mano wuzoraj Majgorzatę Nawrot (lal 25) z Ple- 
chowa, pow. Pińczów, w chwili, gdy usiłowała 
podrzucić swego 2-miesięcząego syna Mieczysta- 
wa. Na palievi tlumuczyla się Nawrolowa, 2e 
chcidu się pozbyć dziecku, gdyż w Złóbku nie 
chciano go przyjąć. Powodem rozpaczliwego kro- 
ku matki była skrajna nędza. Matkę wypuszczono 
na wolną słopę, dziecka zas oddano do Ztóbka. 

— kradzież skóry podtkzwowej, Wczoraj na- 
potkat wywtadowca policyt na ul, Brzozowej Ja- 
na Gawlika (iat 25;, robolnika murarskiego, w 
posiadaniu którego zakwesłynowa! koe j» okol» 
3 kg skóry podeszwowej. Ponieważ zschodzi po- 
dejrzeħie, że Gawlik skóry te skradł na szkocię 
spedylora Arona Urbacha, zamieszkałego przy ut 
Józefa 1. 5, doprowadzono Gawlika do aresztów 
„pod Telegrafem'". 

— Vieeie ztodzieja sirychow ego. W domu przy 
ul. Bożego Ciała L 17 przyhzymano wczoraj u- 
krytego na strychu Jakóba Lejbę Sznajdwa (lał 
17), podejrzanego o kradzieże bielizny, dokonane 
w ostatnich dniach na szkodę lokatorów iego ŭo- 
mu, Pauliny MKrejsman į Bronisławy Glai, W 
chwili przytrzymania Sznajdra na strychu domo- 
wnicy zauważyli drugiego osobajka, który zdołał 
zbiedz przez okienko na dach i ujść pościgu. 
Sznajdra oddano w ręce poljcyi. 

— Andrzej okradł Andrzeja, W dniu wczoraj- 
szym aresztowano na' ul. Reformackiej Andrzeja 
Nowaka (lat 28) w chwili, gdy ten niósł w ple- 
caku 0 smalcu i 19 kg słoniny; tłuszcze te — 
jak się tępnie okazało — skradł Nowak swe- 
mu pracodawcy Andrztjowi Różyckiemu, masa- 
rzowi przy uł. Sławkowskiej. Wartość skradzio- 
mych tłuszczów, które zwrócono właścicielowi, 
wyposi 32600 nik, 

m Kouie z wosem bez dozoru, Wczoraj policya 

zytrzymała na ul. Dajwór parę koni z wòz- 

em, które znalazły się tam bez dozoru. Konte 
gddano do zakładu Braci Albertów do czasu zgło- 
szenia się po nie właściciela. 

= Wyjaśnienie, Odnośnie do ujęcia spraweów 


kradzieży, popelnionej ua szkodę p. Schwateu- 
thau przy ul. Topolowej policya wyjaśnia, ze 


sprawcą kradzieży nie był Zimmerman, lecz Ma- 
yan Zimmer, ślusarz hez zajęcia, który pozostaje 
padal w szpitalu św. Łazarza. 

arowej 


— Pierwszorzędna pracownia krawiecka za- 
łożona 1872 r. A. Bross, Krakow, Floryauska 
44 Tel. 3269 donosi, że materyały wiosenne i 
letnie nadeszły, Wykonanie ubiorów tak z wla- 
snych jak i powierzonych materyałów elegan- 
ckie — punktualne. Ceny przystępne. Klien- 
iom z prowincyi mierzy į próbuje w dniu zt- 
mówienia. 432 

M 


Z teatru, literatury i sztuki. 


REDUTA GRONA DZIENNIKARZY I LITERA- 
TÓW ŻYDOWSKICH. 

Komitet zabawy uchylając w dałszym ciągu ra- 
bek tajemnicy, zdradza, że prócz zapowiedzia- 
nych alrakcyj wejdzie w program reduly puriimo- 
"wej aktualna rewia „Przygody Levsja na Purim- 
balu“ w wesołych rymach Korena ji karykatu- 
rach lierfera, Oryginalny dziennik redulowy roz- 
weseli po północy pubłiezność humoryslycznymi 
kawalami. Osłalnia ta wielka maskarada dzien- 
nikarska zadowoli mechybnie wylrawnych bywal- 
ców. Komitet poczynił strania, aby zapewnić pu- 
bliczności wesołą rozrywkę w wygodnych, guslo- 
wanie przylrojonycn salach i łożach tealru. Zwra- 
ca się uwage, że redula oubędzie się w noe Pu- 
rimową, we wiorek 11 marca w iealrze „War- 
szawa'. Dla uniknięcia tłoku przy wejściu, rozpo- 
czął komitet sprzedaż biletów wraz z zapro- 
szeniami i zamówieniami ua pozostałe łoże w 
Bibliotece WP. Gumpłowicza, Płac WW. Świę- 
iych 8 i w lokalu redakcyjnym od 4—5 pop., zaś 
w teatrze „Warszawa“ od 7—8 wiecz, 


STANISŁAW PRZYBYSZEWSKI i TEATR 
KRAKOWSKI. 

Z powodu przypadającego dzisiaj jubileuszu 

St. Przybyszewskiego warto przypomnieć, że 
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, sołego wodewilu 


teatr krak. był pierwszym x polskich, który 
wprowadził na scenę głośnego już wówczas 


w Niemczedh aulora „toma sapiens , bylo 
to w roku 1899, 18 lutego w pamięlnem przed- 
stawienia Pawlikowskiego dramatu „Dla 
szczęścia . Pierwsza ta sztuka Przybyszewskie- 
go miała też w Krakowie liczebne powodzenie 
i powracała na repertuar kilkakrotnie w na- 
stębnych sezonach; ostatnio zaś za obecnej 
dyrekoyj, 7 okazyj jubileuszu teatru, przyczem 
autor otrzymał jedną z człerech nagród jubi- 
leuszowych. Za dyrekcyi Kotarbińskiego poja- 
wiały się kolejno Zawsze przed innemi sce- 
nami dramaty: Złote runo”, „Goście, ,„Ma- 
tka”, „Śnieg”, Z tych „Zlote runo“ i „Śnieg! 
powtarzano kilka razy w sezonach następ- 
nych. „Gości* z niezwykłą kreacwą Kamiń- 
skiego grano tylko jeden raz. Za dyrekcyi Sol- 
skiego pojawiły się „Śluhy”, Odwieczna baśń 
(z dekoracyami i kostyumami objętymi po 
twowskiem przedstawieniu Pawlikowskiego), 
dalej: „Gody życia” i „,Topiel*. Kilkakrotnie 
występował St. Przybyszewski w tym teatrze 
w roli prełegenta. Pamięlną pozostanie wszyst 
kim uczestnikom jego niepospolita konferen- 
eva o Maelerlincku, przed urządzonym przez 
Pawlikowskiego p'erwszem polskiem przedsta- 
wieniem wnętrza, w kilka dni po premierze 
„Dla szczęścia”. 
——0o 

— £ teatru „bagatela. Dziś i jutro „Mor- 
phium“ Ferzera z pp. Malicka i Węgierka. Dziś 
o 4 pop. „Dr. Stieglitz“ po cenach 70% niższych. 
W niedzielę pop. ,„Ulubieniec kobiet“ z p, No- 
waickim w roli głównej, 

— „Topiel“ Stanisława Przybyszewskiego w 
teatrze „„Bagalela”, W poniedziałek 19 bm. z oka- 
zyi 30-letniej pracy lwórcżej Stanisława Przyby- 
szewskiego, wystawia teatr „Topiel, jedną z uaj- 
lepszych sztuk lego slawnego dramalurga i po- 
wieściopisarzię uohy obecnek  Dyrekcya . nie 
szczędziła kosztów, aby nadać godną oprawę sce- 
niczną. Sztuka graną będzie po raz pierwszy w 
ujęciu kotarowem. Reżyscrya spoezywa 
Wwanych rekach p. Węgierki. W głównęch ro- 
lach wystąpi} panie: Dobrzuńska,  Wernicz, 
Skalska, Pobóg oraz panowie: Nowacki, Fritsche, 
Lęłowski, Kliszewski, Szyszyłowicz, Wesołowski 
i iani W roli hr. Jelskiego wystąpi p. Nowacki, 
następnie dublowuć będzie p. Henawski, Sztuka 
„wana będzie caly tydzień. Biliely już no nabyciu 
przez cały dzień przy kasie teairu. 

— Z teairu „Nowości*, Dzis w sobotę „„Krowo 
a:rskie zuchy” z gościnmym występem A. Kotman 
+ autora St lurskiego. Przedstawienie tego we 
zyskały w teatrze „Nowości: 
pelne powodzenie dzięki niezrównunej grze: ac- 
go zespołu z Wolińskim, Ciesiełskin, Roszutskjm 
Jankowskim na czele, W niedzjele pop. I wieczó: 
„Krowoderskie zuchy”. 

— Uroczysta Akademia Jubileuszowa Zwią- 
zku żyd, mł, akad, U. J. „Haszachar-Przed- 
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Powieść, — A. Gruszęckha: Ksiażki dla dzieci, — 
l.ucynsz Komarnieki: 'Fealr,+—-, Władysław Sko- 
czylaąs: Sztuki  plasłyczne. —, Adolf  Chybiński: 
Muzyka. -- Włodzimierz Antoniewicz: Archeolo- 
gia przedhistoryczna. -- Stanislaw Limanowski; 
Cudzoziemcy o Polsce į Polakach. -- Władysawa 


Tatarkiewicz: Z estetyki francuskiej. — Kæsėki 
uadesłane. — Zapiski, x 
Ld 00 
Hitachdach, Sala ,,Fary* odczyty: Sobota: R. 


Feldman. Ch. N. Bialik (po hebr).  Nieduieła: 
Zgromadzenie członków releruję tow, Dr. A Ka: 
tzenelson z Palestyny, członek Syońskiego Kqosń 
tem Akcyjnego. 

Początek w sobolę i w niedzielę o godz. 3 i pół 
Wstęp walny. à 


——0 


MIEJSKI THATR IM J, LOW Adna 
Sobota: „„ Matka”. | 


Niedziela pop.: „Dzieje sanu“;  wneczorgny 
„Matka“. 
MIEJSKI TEATR OPRA I OPARE 


Sobota: ,,Amor w sniegu". 


Niedziela pop: „Madame Buitertły*, wiec; 
„„Amor w śniegu”, 
TEATR „BAGATBLA" 
Sobola pop.: „Dr. Stieglitz“; wiecz.: „Mor 
phium*. 
Niedziełu pop.: „Ułubieniec kobiet"; wieczór: 


„Morphium. 


OPERETKA TEATRU „„NOWOŚCI” 
Sobota: ,,„Krowoderskie zuchy“. 
Niedziela pop.: ,„Krowoderskie zuchy”; więczz 
„„Arowoderskie zuchy”, 
a ~oo 


Z kralu, 


Muzeum ptactwa domowego w Warssawie, Po- 
śrówj hodowców powslał projekt organizowania 
klubów hodowców gołębi, królików oruz ptactwa 
ozdobnego i śpiewającego. Proponuje się też za- 
lożenie w Warszawie Muzenm ptactwa domowego 
i drobnych zwierzat, 

Strejk drpkarski w Poznaniu nie ustaje. Sytuacya 
w slrejku drukarskim w Poznaniu w ciągu dnia 
wczarujszego pogorszyla się i to w sposób zna- 
czny. bo spodziewanej ugody nie doszlo, Pisma 
wszystkie wychodze w normalnym czasie, ile w 
znacznie zmniejszonych objętosciach, 

«iiodówka komunistów w, węzieniu  warszaw- 
skiem, aWiezieni w lzw. Pawiaku“ w Warszawie. 
komwumšej w liczbie 12-u ogłosili głodówkę, która 
uwa już od tygodniu. 

Echa okradzenia safessów. W związku z wcezo- 
rajsząa nolalką o znikaunin milienów w kasetach 
banku Ziemiańskiego dodać należy, ze w dniu 
wczorujszym jeszcze jedan kaselkę znaleziono 
pustą, w klórej Dio kilkudziesiąt milionów. Nie 


wszystkie kaselki zastały spruwdzone, albowiem 
niektórzy klienci znujdnja się poza Warszawą, 


| trzeba wiee czekać ici przyjazda, Połicya dotych- 


swil“ odbędzie się jutro, w niedzielę, 12-gu ; 
| nego o jrzywlaszczenie 1400 franków. W czasie 


marca br. w tealrze „Warszawa“ (Slradom 
15) z lask. współudzialem Wpp. Posła Dra O. 
Thona, Posła Dra I. Schippera, red. Dra I. 
Schwarzbarta i Inż, B. Zimmermanna. Po- 
czątek o godz. 11 i pół rano. 

— Wieczór śpiewacki uczniów  profcsora 
konserwałonium, Ignacego Warmuta, który 
odbędzie się nieodwołalnie w sobotę 11 marca, 
obudzii bardzo duże zainteresowanie. Pozo- 
stałe nieliczne biłety do nabycią w kasie za- 
mawiań u Braci Lipskich. Początek punktual- 
nie o godzinie wpół do ósmej. 308 

— Jedyny wieczór pieśni Ludwiki Marck-Ony- 
szkiewicz wywołał w naszem mieście tak wiel- 
kie zajnteresowanie, że większa część biletów 
jest już rozsprzedaną. Bogaty program wykona 
znakomiłą śpiewaczką i profesorka szkoły Snie- 
wu przy akompaniamencje St. Lipskiego. 

— Raut Jubileuszowy Związku „„Haszachar- 
Przedświt” dzisiaj w salach Tow. Lekarskiego. 

5. zeszyt „Przeglądu Warszawskiego zawiera: 
Władysław Konopczyński: O polsko biegrafię na- 
rodowa. — Tadeusz Kowalski: Składniki kultury 


niuzułmańskiej. — Eugeniusz Kucharski: Lwów 
iredrowski. — Roman Byboski: Wrażeni: 2 tea- 
trów moskiewskich, — Karol Irzykowski: Uroki 


naturalizmu. — Jan Nepomucen Miller: Dom na- 
wiedzony. — Tadeusz Rittner: Drzwi zamknięte. 
Romans. (2). — Kronika: Ignacy Chrzanowski: 
Historya literatury polskiej. -- Leon 


R 


i 
f 
f 


czńs ma Ślad sprylnych złodziejów nie natrafiła. 

Nagiy zgon nu póicyi, Do urzędu Śledczego w 
Warszawie wywiadowen przyprowadził 32-letnie- 
go Bronisława Dąbrowskiego księgarza, oskarżo- 


oczckiwania na badanie Dabrowski zachorował 
nagle i przed przybyciem pogolowia zmarł, Le- 
karz stwierdził, że przyczyną śmierci był paraliż 
serca, 


a 
Dzial gospodarczy. 


HANDEL I PRZEMYSŁ, 

Unormowanie handlu wymiennego nad Zbru- 
czem. Jak się dowiadujemy, w tych dniach otrzy- 
mała miejscowa władza pograniczna Mowe roz- 
porządzenie ministerstwa skarbu w sprawie han- 
diu wymiennego, a które lo rozporządzenie ode- 
grać ma również wiełką rolę w kięrunku zwię- 
kszenin naszych pańsiwowych zapasów  złola, 
Śrylantów i innych kosztowności, Mianowicie mo- 
cq tego rozporządzenia oirzymywąć będą firmy 
hąndlowe, pozoslające w stosunkach handlowych 
z Ukrainą, wzgl. Rosyą sowiecką (na podstawie 
odnośnych zezwołeń), wzamian za sprzedana ło- 
wary polsi miast gotówki złoto, srebro, brylaB- 
ty, futra itp. rzeczy, które służyły i dotychczas 
jako środki płatnicze, ale w drodze  szmuglu 
t nie podlegały kontroli*władz. Obecnie zaś muszą 
firmy każdy wypadek zapłaty towarów zakupio- 
nych przez bołszewików złolem iip., zaprotokoło- 
wać w obecności i pod kontrolą odnośnej władzy 
celnej, która ma za zadanie dokładnie opisać 
rzecz dostarczoną jako środek płatniczy, przytem 
złóto i brylanty otrzymane tą drogą, podlegają o- 


Plwiński: | placie 2 promille ich wartości ogólnej, inne zaś 
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przedmioty, jak np. fulru, podlegać będą opłacie 
celnej. Tranzakcyu lego rodzaju prowadzona być 


może jedynie w Podwołoczyskach na głównym 
moście, w innych punktach izw. „pobocznych“ 
handel ten jest niedopuszczalny. 

Zbytecznem chyba dodawać, że tego rodzaju 


proceder wpłynie na zmniejszenie się przemytnic- 
twa oraz na dopływ kosztowności do kraju. 

iWedług informacyi osób przybyłych w ostatnich 

dniach z nad Zbrucza, ruch handlowy w tamtych 

stronach biera coraz większe rozmiary, W o- 

statnich dniach nadchodzą juź towary zakupione 

przez „+, Wbiesztorg”. Tak jak i dawniej najwię- 
i popytem cieszą się towary kolonialne. 

Od kikun dni prowadzą pewne firmy polskie per- 
traktacye o.. dostarczenie przez Polskę zboża a- 
merykańskiego, dla wyżywienia głodującej ludno- 
śch Ukrainy. 

Zboże to, mimo ogromnych kosztów tr ansportu 
z Ameryki na Ukrainę, wypadnie taniej, niż „„wła- 
sne zboże urodzajnej Ukrainy”, 


Jedwab z zagranicy. Obecnie jest zakazany przy- 
wóz tkanin jedwabnych z zagranicy. Niedawno 
związek kupców czynił już staranią o zniesienie 
tego zakazu motywując żądanie tem, że wobec 
możliwości wznowienia stosunków z Rosyą, je- 
dwab będzie potrzebny do wyrobu przedmiotów 
eksportowych z Polski, jak krawatów, czapek, 
kapeluszy, sztucznych kwiatów itd, Dowiedziaw: 
szy sję, że rząd skłonny jest do uwzględnienia tej 
prośby, związek kupców rozpoczął starania © 
znacznie obniżenie cła od jedwabiu. 


Położenie gospodarcze w Łodzi, Pomimo dro- 
żyzny i zwyżki cen położenie przemysłowe Łodzi 
jest bardzo dobre. Większa ilość fabryk pracuje 
dzień i noc, pomimo małej ilości bawełny 1 po- 
dnjesienia się kursu dolara . Zapasy towarów u 
burtownków są duże, a że kupowane były po ce- 
nach niższych niż obecna produkcya towaru ko- 
sztuje, to eksport towarów idzie w ogromnej ma- 
sie, hez cła, do Rosyi a polem do Rumunti, wła- 
ściwie Besarabii. Banki mają dużo roboty, lecz 
mało peniędzy. Kredyt wekslowy znów odzyskuje 
swoje prawa. Liczą w Łedzi na konsorcyum po- 
o Aa dla Rosyi finansistów europejskich, któ- 
rzy mają udzielić kredytów dla zakupów. Te kra- 
je, które dadzą pieniądze, nie powinny być jedno- 
tzesnie dostawcami, gdyż dawałyby i brały pie- 
niądze własne z zyskiem. Popierałyby samych 
siebie. Chodzi też o inwestycye przemysłu, Dyle- 
mat ciężki do rozwiazania wobec beznadziejnego 
spadku waluty sowieckiej, < 

Cx a jej. Fluriownicy handlujący jajami w War- 
szaw.-. licylują się „in minus”, Gdy jedna firma 
ogibi: ŻE sprzedaje skrzynie, czyli 21 kopy jaj 
za STOS murek ., druga obniżyła cenę na 53600 mk., 
a trzecia na 50000 mk. o 

Jarmark lipski. Rozpoczął się tu wielki jarmark 
x którym pierwszego dnia brało udział przeszło 
sto tysięcy ludzi. Popyt na towary niesłychany. 
£awaro bardzo wiele transakcvi. Rząd rosyjski 
otworzył na czas jarmarku osobne bjure w Lipsku 

Uigi pocztowe dla podręczników szkolnych, Pa- 
czki pocziowe, zawierające podręczuiki szkolne, 
wysyłane przez firmy nakładowe lub przez zakia- 
dy naukowe, korzystają odtąd z 50 proc. zniżki 
'aryiy opłat. 


FINANSE. 

Zniżka stopy dyskontowej. Szwajcarski bank 
narodowy postanowił obniżyć stopę dyskontową 
na 2 i pół procent. 

Niemiecką pożyczka przymusowa. Prasa nie- 
miecka podaje szczególowy plan pożyczki przy- 
musowej. Przeciętne obciążenie jest przewidziane 
do 5 proc. Kurs emisyjny pożyczki przymusowej 
ma wynosić 100 proc. odsetki zaś po 3 latach 3 do 
4 proc. Nadto, jak donosi prasa niemiecka, mini- 
sierstwo finansów rozważa możliwość podpisania 
pożyczki dobrowolnej. 

Kctorma poczt i telegratów. w Niemczech. Nie- 
niicckie ministeryum poczt i telegrafów w memo- 
ryale, skierowanym do Reichstagu rozwija plan 
oszczędności, który ma zmniejszyć koszta o kilka 
miliardów marek. Takie nadzieje są zbyt optymi- 
styczne, w każdym razie uproszczenia i ułatwienia 
wprowadzone na pocztach, pociągną za sobą du- 
że oszczędności. Chodzi o zmniejszenie liczby per- 
sonalu. Więc nietylko usiłuje się oddziałać na nie- 
go w kierunku powiększenia bardzo  podupadłej 
podczas wojny wydajności pracy, ale wprowadza 
się cały szereg manipulacyi, np. maszynowe stem- 
plowanie, które sprowadzają do minimum ręko- 
czyny przy robocie. Okazuje si-, że da się uniknąć 
przez to wiele pisaniny — zwracając zwłaszcza 
uwagę na lo, aby nie było roboty podwójnej, aby 
wszelkie rzeczy schematyczne były drnkowane 
itd. Rozwożenie poczty ma również mniej kotzto- 
wać po zastąpieniu koni przez tramwaje i aula. 

Warioby i u nas zwrócić uwagę przedewszyst- 
kiem na większą wydajność pracy personelu, 
który załatwia wszysiko w bardzo wołnem tem- 
pie, następnie na ową mechanizacyę, która prę- 


_NOWY DZIENNIK 


dzej od żywych pracowników przyśpieszy tempo 
roboty i na unikaniu wszelkiej niepotrzepnej 1 | 
biurokratycznej pisaniny. 


Z gieldv. 


Kraków, 10 marca. 


Zapoczątkowany wczoraj ruch zniżkowy na | 
giełdzie walutowej trwał dziś w dalszym cią- 
gu. Obniżyły się franki (10 p.), funty szterl. 
(300 p.), korony, austryackie (0.06 p.) i ko- 
rony czeskie (2 p.). 

Na rynku akcyi większe zmiany zaszły tyl- 
ko w 2 papierach: Siersząa górn. zyskała zaś 
Chodorów stracił 150 punktów. Zresztą kursy 
byly utrzymane — ruch średnio ożywiony. 


Giełda krakowska z Gnia 10 marca 1F22r. 
Waluta markowa 


Gotówka (Banknoty) || Czeki, przekazy GE] 
Kupna daż | Kupna | Sprzedaż | irensoyd 


[3900 — |4100—|B900'—14100—, -— 


Waluty idewizy. 
Dolary St. Zjed. 


Dol. kanadyjskiej — = A=zi em Coca R 
Franki franc, | 350— | 365—| 360—, 380— 380— 
Frankibelgijskie| ——! ——| ——| —>—| — 
Franki szwajc. —— | — = | — 
Funty szterlingi | 17. 000, 17.7 RA 18. 000 — 
Marki niemieck. | 16.25) 17 16:50! 17:25, 17:05 
Korony austr. —5 — —52 —57| 54142 
Kor. czesko.-sŁ | 66:— 68—| 68: _68—| (10:—| 69-50 


| Waluta markowa | 


| ofiar. |żądano| Transakcye 


Akcye bankowe. 


Polski Bank Przem. l-V em. | 600*—| 700— 

Bank Hipoteczny 850—| 900— 

Bank Małopolski 615—| 725— 700:— 
Ziemski Bank Kredyt, || €25— 675— | 
Powszechny Bank Kreu. mm | m 

Bank Z. dła Kresów, Łańcut || 600*— R 


Akcye Tow.haxndl.i przem. | 
Pol.Tw. band. P.T.H. I-IV e. 


— EO Z e a a A OO e z e e 


pó | 
i 
| 650'—; 700—; 650—685 
Bandi. Sp. akc. „Impex“ | 225*—| 275— 260:— 
„Poiski Giob* I-IH em. E0%—| 200— 0- 
C. Hartwig, Poznań mtm| am 
Zegluga Polska 300—| 350— 
wWarsz.Tow.Trans.i Zeglug.| —*=) —=— 
Zieleniewski l-li] em. 5200— |5600— 5300— 
FH. Cegielski, Poznań „ex“ ||2400—|2600— 
Warsz. Sp. ak. Bud. Par. I-Ileji1300—  1500-—| 1300—1450 
„Lemiesz* fabr. masz.roln.|| ——, —— 
Trzebinia“ I-IV em. 2100— :;200— 
Zakłady amunie. „Pocisk“ || 850—| 350— 900— 
Huta żelazna, Kraków i= —— | 
„Automotor“ fabr. Roc 1050— |:150— 
Fab.Poztl.-Cem. Szczakowa! 17 .000-|:8.000- 
Górka“ fabryka cementu 1-800 ca Ue 
Sierszańskie Zak. Gór. S. AJ)6400— 6760—! €4t0— 6500 
„Tepege* Tow. dlaprz. gór. 8600— |5800— 
Ska akc. przem. naft. i g. z. ad —— 
Karpackie Tow. naftowe = | je 
Ake. Tow. naft. „Galicya* | ==| —— 
A.T dla przem. oleju skal. i z aj E oaiae 
Polska Nafta ]2150:—/2350:—; 2200—2250 
Elektr. w Ha -N em. | ——] —— 
„Olkos* T. A 5200-— |5500 — | 
‘Pezet Powsz. zakł. bud. ||1000-— |1100-— 
Fabr. przet. tł. w Trzebini |4650— |A850— 4775:— 
„Krakus* Zj. fab. prz. w ysk ||2560:— | 2700— 2625— 
Fabr. porcel.w Cmielowie | ——| —=—— 
3450 — 


Fabr. Fabr. cukta w Chodorowie po» — saoo — 


Giełda warszawska z 10 bm. Dolurów Sianów 
Zjedn. gotówka tranz. 3970—4029- 4015, sprzedaż 
4030, kupno 3935. Franki belgijskie gotówka tranz 
340. "Belgia (czeki) tranz. 3321'2—345— 54 2- Berlin (czeki) 
tranz. 16*70— 16:60, sprzedaż 16:80, kupno 16 40. Buda- 
peszt (czeki) tranz. 595, sprzedaż 550, kupno 530 
Gdańsk (czeki) trańz. 1670—1660, sprzedaż 1680. 
kupno 16'40. Londyn (czeki) trana. 17700 —17400 — 17750 
sprzedaż 17850, kupno 17620. Nowy Jork tczeki) tranz. 
4000—3885, sprzedaż 400», kupno 3905. Paryż (czeki) 
tranz. 390—357—36712. sprzedaż Z60t», kupne 26512, 
Praga (czeki) tranz. 63*:51—6650—65, sprzedaż 6899, 
kupno 67:50. Szwajcarya (czeki) tranz. nienotowane, 
sprzedaż 780, kupno 776. Wiedeń (czcki; tranz. 58:50 
sprzedaż 59, kupno 58. Włochy (czeki) tranz. 203. 

Kurza dewiz w Pradze z 10 bm. berlin 2405— 
Warszawa 1':4—1'54——. Marka niem. 2405—, Marka 
1:34—154——, 

Kursa dewiz w Eerżinie 10 sm. Dolary 25426 
szwajCarskie 4914'95 francuskie 2277'30. włoskie 128880 
funty 1109735, polskie ———, czeskie 41%'45  austr. 
stare stenplowane 3*52, rumuńskie ——, 

Kursa dewiz w Zurychu z 10 tm. (PAT.) 
Rerlin 207—, Holandya 195—, Nowy Jork 516, Lon: 
dyn 2251, Paryż 4637, Medyolan soz, hruksela —— 
Kopenhaga —— s Sztokholm ———, Chrystjania —— 
Madryt -—*—, Buenos Ayres —'—, Praga S'3;, Buda- 
peszt "066, Zagrzeb 1-8U—, Warszawa 6:12, Wie- 
deń 0:07, Austr. stem pi. COTY. 

Gieida gdańska z 10 marca. (Tel. wt.) Dolary, 
amerykańskie 251'71, 25226, marka polska 596%, 
6'015, przekaz na. Warszawę 603, 6'06, na Po- 
znań 598%, 60114, 

Giełda zbożowa w Poznaniu z 10 marca, PAT. 
Żyto 11800, „pszenica 16000—18000, jęczmień 10000 
—10500, owies 9500—10100, mąka żytnia 14500— 
15800, mąka pszenna 23200—24200, ospa żytnią 
S000, ospa pszenna 8000, wyka 13000—14000, pe- 
luszka 14000—15000, groch polny 11000—13000, 
seradela 15000—19000, łubin  niubieski i żólty 
8000— 11000, uspokojenie zmienne, 

Gielda zbożowa w Gdańsku. (Tel wł) Zyła 
290—315, pszenica 440—460, jęczmień 300—-318, 
owies 300—215, „groch 330- 375. 


TELEGRAMY. 


Konferencya ministrów skarbu 
państw sprzymierzonych. 


Paryż. PAT. WBK.) W sprawie konierentył 
ministrów finansów donoszą pisma, że asałeży, 
przyjąć, iż za podstawę ich ostatecznych posta- 
nowień siużyć będzie układ w Cannes, Stanowi- 
sko francuskie, które zostało wyłuszczona w me- 
moryale ministra De Lasteyrie nie utrzymało stę 
przeciw głosom Anglii, Włoch i Belgii Horne 
przedłożył pismo Tannerisa, rzeczoznawcy, fraca- 
cuskiego, na konferencyj w Londynie i Cannes, 
w którem skład w Cannes oficyalnie zostaje uzna- 
ny. Pierwszy miliard rat niemieckich będzie po- 
dzielony w ten sposób: priorytety belgijskie 330 
milionów, spłata kosztówokupacyi dla Angiij 500 
milionów, dla Włoch 30 milionów, a dla Francyi 
140 milionów. Suma przewidziana dla kopałń ob- 
szaru zagłębja Saary zostanie przeniesion na DU- 
dżet reparacyi na „rok 1922. 


> 


Pierwsze posiedzenie konierencyi małej ententy, 


Praga. PAT. Czeskie biuro prasowe donosi z 
Belgradu: Wczłwrajsze posiedzenie plenarne za- 
gaił minister spraw zagranicznych Nircic, który 
w swej mowie oświadczył między innemi: Rząd 
jugosłowiański wita z radością reprezentantów 
zaprzyjaźnionych państw, z któremi Jugosławia 
związana jest nietylko wspólnemi interesami, lecz 
także głębokiemi uczuciami, Po raz pierwszy re- 
prezentanci czterech państw zgromadzili się w 
p wać w celu omówienia: szeregu doniosłych 


Rokowania polstoaiem, zakońną sie. | 


w połowie kwietnia. 

Genewa. PAT. Ag. Havasa: Wedle informa- 
cyi rokowania polsko-niemieckie w sprawie 
Górnego Śląska zakończone zostaną w połowie 
kwietnia. 


Uiąpienie sekretarza stanu dla lndyi. 


Leafield. PAT. Radio. Dziś zestał parla- | 
ment zawiudomiony, że Montagu, sekretarz ' 
stanu dla Indyi wniósł rezygnacyę, która zo- , 
siala przyjętą. Í 


kwestyj. Państwa reprezentowane na konierencyi 
belgradzkiej nie były sobie wprawdzie nigdy ob- 
cemi, jednakże konferencya obecna jest dowodem, 
że w przyszłości nastąpi jeszcze większe zbliże- 


, nie. Konferencya będzie ponadto dowodem soli- 


darnoścj czterech państw, które wspólnie z pań- 
stwami wielkiej koałicyi zamierzają przyczymić 
się do osjągnięcia gospodarczej równowagi Eu. 
ropy na podstawach umów pokojowych. 


— m 


Walki w iriandyi. 


Lnodyn. PAT. Wolff. Z Limerick donoszą: 
Wojska republikańskie, kióre wiargnęły tu 
przed kiłku dniami są jeszcze ciągle panami 
położenia. Rząd prowizoryczny wysłał około 
tysiąca pewnych irlandzkich żołnierzy do Li- 
merick. Wojska angielskie, znajdują się już 


„w tem mieście. W Belfast trwają dalej walki 
uliczne. Ostatniej nocy wielu zginęło a wielu 
zostało 8 


hmmm 
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UNIEWAŹNIAM Beriela Sabres- 


Beriacha Suhrei- 
bera rodam z Chrzanowa ur. w 
42) 


r 1903, 

at g k t kow 
LNIŃGKE na nazwisko Jawób 
Matejek nr w Woli Ranizow- 
skiej pow. Kolhuszowski unie- 


ważnie się. 466 
ka E t 

}- -MİB. kursa Sierowidina 87 

440 

Dig Kasię powołania 


Opłata mies. 1000 
wystawioną przez 


Lniaważna ; 
Sanok na nazwisko 


Hermi M nr. w roku 2962 
we Wióbliku "EGW Sanok. 481 

się nauczycieła z- 
Poszukuje 1 perece ier 


poleceniami do dzieci lat 12 1 14. 


1 > ver=gpz s 


NOWY BZIENNIK 


ZZ ae L 0 00 M 


: ATLAS” i „WI 


pasta do obuwia 


Kapelusze damskie słomkowe 
de przefasonowania i 


według najnowszych modeli, jakoteż kape- 
lusze męskie filcowe i słomkowe przyjmuje 


PRACOWNIA i SKŁAD KAPELUSZY 


Henryka $eidiera, Kraków, noda b. 


peen wybór kapeluszy pierwszorzędnych i 
krajowych i z PE GEM, = 


415 


= 7 + SZCZURY i I MYSZY 


- ala Floryańska 3%, L p. ; 


KALETA FARA 


wyrobów cukierniczych i czekolady 
dobrze prospernjąca 443 
w śródmieściu z powodu 
azdu za 7,000.000 Mp. 
do sprzedania. Wiadomość 
Apier, Kraków. Dajwór 6. 


dały się w oslanim czasie istną plagi, jako niebez- | 


piećzni rozsudnicy różnych zarazków epidemicznych, 
oraz jako szkodnicy pod względem ekonomicznym. 


KAPS“ 


który okazał się jedynym skuteczna. środkiem niszezącym tyci szkodników. 
Preparat „Kaps otrzymać można w aptekach i składach aptecznych. 


Celem radykalnego wyiępienia Szczue 
rów i myszy stosnicie preparat 


H 


Poszukuję zdolnej 413 


ekspedyentki 


de interesu towarów mo- 


i PRAKTYKARTA 
przyjmie Ludwik Kreisler, 
442 skład 

i pracownia kapelnszy 
Kraków, Floryańska L. 23 


ODWIEDZAJCIE 


PRASKIE TARGI 


Kraków, Krakowska L. 7. Krakowska L. 7. 
od 12—19 marca 1922 r. 


ARAŁŁANA zniżka wizy 750 o, na kolejach 330. 
. 0, O. 
WÓDKI dziecinne Ang. koresponieni(ka) | =" ki 
Aj PeT, poszukiwany (a) | w W konsulacie NCS-, Kraków, Gełębia aT 
P BOTWINA dla Taw. Żeglugi w Krzkowie YYVVYVYVVYVVVVVVVV 
Makin, alica Flegi? M. | | Pisemne oferty z po- 
Tamtu je sią wsz a tacy | z 
kie naprawy 1 odma ani a opon Ped. CEMENT PORTLANDZKI 
a a a Aesi D | WAPNO RZĄSKA 


ale pocztewych; po 
odesłaniu zaś tyebże na- 
atąpi zwrot znaczków. 159 


sa SOKÓŁ” 


FABRYKA MIODU 
i SOKOW OWOCOWYCH 
Spółka z ogr. odp. 


Kraków, ui. Dietiowska Ł. 59 


poleca miód do picia pierwszej jakości oraz natu- 
łulny sok malinowy. 36 Ceny przystępne. 


Kraków, ul. Bonerow- | ŁA jakości, uznane jako najlepsze 
ska L. 11. 404 dostarcza natychmiast 


aaaäaasa | Aiino L AC Kaien 


gi Kraków 
ul. Dunajewskiego 6. 
TELEFON 291. 
1! Ząadajcie SAO A. ofert 19 


chodniki wełniane i piuszowe, kapy, narzatki, portyery, 
obrusy, drylichy, materyei plutsze naotomany, płótno nie- 
przemakalne poleca po cenach fabr. hurtownie i częściowo 


a Rein hold. Kraków, Bożego-Ciała 20 


FRONTOWY LOKAL 
=. 

oy pigs rien, alk (ara died fame ubiniw męki 
się VA lKu UDI acyl, magazynow, WIERSZE 


parceli. Telefon i światło elektryczne na miej- 
scu. Bliższych informacyi udziela: Zygmunt 
Engelstein, Kraków, pl. V W. Świętych T 1.444) 


Buraków Mikiwi 


czerwonych dobrych na barszcz dostarcza | 
455 | 
fmmergliick, Prądnik Czerwony. Tel. 3510 


AAAAAAAAAAAAAAAAA 
Nakiądem Gai. Sp. Wydarmiczed. Red, mas. Be Lua. Sckwarshasi, Rod, odpow.: Maks 


„SZYK 


M. GISSER, Kraków, 


ul. Fioryańska L. 36, i. p. 


zaopatrzony w bogaty wybór najnowszych 
materyałów i żurnali, wykonuje wszelkie 
roboty tak z własnych, jakoteż powierzo- 
nych materyałów szybko i starannie 436 


Maks. Kekomaą 


NAJOSZCZĘDNIEJSZA i NAJLEPSZA A JEST 


FABRYKA CZERNIDŁA i PASTY VICTORIA“ w Podgórzu. 
DŻ ADO ba JG DL D BAE ALE LUGO (Ba 


odnowienia $% 


P 


EKRPEDYENTKI AAAAAAAAAAAAAAAAA 


(eraty? Dywany, Mnóleum, |” 


> Do dobrze prosporajątego handlu galateryigega 


przy uł. Dietlowskiej przyjmę zdolnego 


spólnika 


| dysponującego kapitałem od 3,006,000 Mp. 


Zgłoszenia pod „3,000.000* do biura pluas 
Feliksa Stattera, Kraków, Grodzka 14. «3 


BAWEŁNY D. M. 


nici krajowe i zagraniezne oraz towary gałauteryjne 
jako to: kołnierze, krawaty, chustki o nesa ete. 
lą 437 poleca hurtownie 


| A. 8 I. SILBIGER, KRAKOW 


Agnieszki 7 (w podworcu). 
Ceny konkurencyjne - Ceny konkurencyjne 


| % 
uż nadeszły świeże 
modele damskie 


oraz 420 
kapelusze meskie 
Habig § Pless 
sta m MHMóiżckel 
poleca kurtewnie I czesciowo fabr. skład I pracownia kapeluszy 


aoi KREISLERA 
Kraków, ui. Fioryańska 23. 


+ BIELIE DAMSKĄ i MĘSKĄ 


kołnierze, manszety, półkoszułki, krawatki, 
szelki rękawiczki, pończochy, skarpetki chustki 
do nosa i towary AO A mberskie sprzedaje 
| hurtownie po niskich cenach 2 


A. Wachsman 


Kraków, ui. Krakowska L. 7. 


Hwe žurnale mód 


na sezon wiosenny i letni 


) 

| oraz powszechnie znany żurnał „„FAWVORIE<< 

| day EO dostarczamy kroje na każdą miarę dla Pań 

T |16 i dzivei do nabycia w firmie: 

!M. Landau, Kraków, św. Krzyża 5. 
SPRZEDAŻ CZĘŚCIOWA | HUKTOWNA. 


Najradykainiejszy środek dia cierpiących na 


PRZEPUKLINĘ 


ia Panów, panı dziesi; iaa e 
Każdą choćby najstarszą przepm ę, nawet gdy ragya 
| ani Piski kia pomogły, lsczymy zupełnie osobisten przedsia- 
| wieułu mię bez bolessi i skuiecznie bandażami nowego pantentow. 
wynalazku mego i prof. Dra Maskai*a (Dyrektora szpitala św. 
Szczapana i pr. docenia w Budapeszcie). — Dia Pań damaka 
obsinga. — Patenty we wszystkich państwach. +72 


M. TILLEMANN, Krakow, zl Zwierzyniecka 4 
(obok Hotelu „Wiktorya*). 
iż lec LP 


dy r s Lwów. — Telefon Nr. 293, 
Prosimy żądać ofert. 


ab aa acc KSIĄ 


„iR telegr.: 


STiyżie doty dotycz ba rp) 
E „ JADALNE 1 SUCHE 
polcca wagonowo 
| „POLIMEX* 
| Polski Związek Hand} 


